N* 206, Kraków, 10 Września — Piątek. Rok 1875. 
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wstańców pod Nevesynje nie sprawdziło się tąk 
samo, jak wiadomość o wkroczaniu wojska Czarno- 
górskiego do Hercegowiny nia okazała się praw- 
dziwą. I dziś donoszą, że 300 Czarnogorców z 4 
armatami przekroczyło granicę do Zubczy, że w Gra- 


statutu są zawsze niemiłe: dobrze zatem, że kwe- 
stya ta raz wreazcie rozstrzygniętą zostanie. 

Radca Fink zapatruje się na tę sprawę tak, że 
aawet gdyby wiedział z pewnością, iż ministerstwo 
zatwierdzi orzeczenie namiestnictwa, byłby za wnie- 
sieniem rekursu. Sądzi on bowiem, że gdyby Rada 
w tej chwili, gdzie honor miasta (sic) zaanga- 
żowany, nie rekursowała, przyznałaby tem samem, 
że niejumiała sobie wytłumaczyć statutu, dopiero na- 
miestnictwo ją tego nauczyło. Wnosi zatem imien- 
ae głosowanie. 

Radca Dworski. P. Chrzanowski powiedział, 
że nie powinniśmy pozwolić gwałcić zasady autono- 
mii; ale myśmy ją sami zgwałcili, bo nam nie 
wolno gwałcić głosu wyborców, nie wolno nam 
gwałcić głównych podstaw tej autonomii i praw ja- 
kie ustawy zasadnicze obywatelom nadsją — a my- 
śmy ją zgwałcili. Gdyby statut miał na myśli, że 
Rada w dawnym składzie ma zatwierdzać wybory, 
nowowybrani byliby niejako na łasce istniejącej Ra- 
dy, która miałaby ciągle prawo wykluczania wiel- 
kiej ilości nowo-wybranych nie po jej myśli członków. 

„Radca Chrzanowski wyjaśnia swoje przemó- 
wienie. 

Radca Dr F. Jakubowski nie podziela obawy 
zodniesionej w poprzednich przemówieniach 00 do 
zasuependowania uchwał, które już zostały wyko- 
nane. Również zarzutu nielegalności nie bierze do 
soroa, bo Rada działała w przekonaniu, że działa 
„godnie ze atatutem. Zwraca jednak uwagę, że przy- 
jgwszy, iż do Rady w dawniejszym składzie nale- 
vało sprawdzanie wyborów, zachodzi pytanie, kto 
mą sprawdzać wybór tych czterech, którzy wejdą 
do Rady w skutek unieważnionych wyborów. Nale- 
żałoby zaprosić chyba znów starą Radę, ale ta już 
aio urzęduje. A zatem przypadłoby to zadanie ra- 
dzie nowej. Jeżeli zaś Rada nowa ma prawo spraw- 
dzać wybory czterech radców — niewątpliwie słu- 
ży jej prawo sprawdzać wybór i 30tu radców. Z tych 
powodów jak również na podstawie zestawienia 
$ 40 i 44 st. mowca oświadcza się przeciw re- 
warsowi. > 

Ostatni zabiera głos r. m. Dr Dunajewski 
. jako wnioskodawca odpiera argumenta przytacza- 

e przeciw jego wnioskowi, poczem tenże poddany 
pod głosowanie, zostaje, jak już donieśliśmy, wię- 
kszością głosów przyjęty. 


wykroczeniach chińskich przeciw Europejczykom, 
a szozególniej przeciw Anglikom. Anglia nie pra: 
gnie zawikłać się w wojnę z Chinami, ale z dnia 


Galicyi w ciągu tego roku zmniejszyła się o 63,992 
mieszkcńców, czyli dużo więcej jak © 17/5. 
Okoki wE = wę TE pn oo c 
R PaT È A J oyi Z wnio w ngo- 
jakoś wybrnęło niemieckie. dziennikarstwo pół- i ko Aa, aande aj ck go pe Aaka prze- 
"urzędowe z ambarasu, którego samochcąt Się |cież nie była. tam tak arogą, jak w naszej prowin- 
nabawiło niezbyt dawno alarmem wojennym, | °y jai ! 
zapoczątkowanym przez jeden z głównie in- 
spirowanych dzienników, berlińską Post, w ar- 
tykule p. n.: Ist der Krieg M Sicht? Alarm] szek Dunajca, Ssnu, Daiestru i Stryju, tracąc 
zwrącał się przeciw Frantyi, a wiadomo, jak|na sile w miarę oddalania się od punktu wyj- 
pe = paz był ten alarm. -Jakże spa i i h. waronkach 
naczej dziś nastrojona paisje aas orc z e a 
owi, ną. której maladye woje. AYETA be parcia p a mowią pods nm az 
wiernik Bismarka p. Aegidi, pod którego egi- |gółów o kak chorych do zmarłych, o tych 
dą pracuje cały aparat berlińskiego biura pra-| chorych, którzy wyleczeni z cholery, zaraz zapa- 
sowego!. Oto „wzajemne pomiędzy Niemcami | dali śmiertelni i : 
a Francyą stosunki nigdy nie były tak serde- 
cznie przyjaźne, jak w chwili obecnej“. Taką 
to radosną „nowinę zwiastują nam dziś wszy- 
stkie dzienniki z pod egidy p. Aegidego, ta- 
ka „na jego organkach najnowsza melodya. I 
jakież są dowody owego „serdecznie przyją- 
źnego, jak nigdy, między Niemcami a Francyą 
stosunku“ ? Zaprawdę, niebardzo: pochlebny 
dla Francyi jest sposób, w jaki dzienniki nię- 
` mieckie przedstawiają rolę Francyi w tej en- 
tente cordiale. Książę następca tronu niemie- 
ckiego przy otwarciu międzynarodowej wysta- 
Wy ogrodniczej w Kolonii raczył jakimś po- 
chlebnym wyrazem wspomnieć 0 Francyi; 
Francya zaś, jakby czekała była tylko tej 0- 
kruszyny spadającej ze stołu pańskiego, wysila 
Się teraz na dowody wdzięczności. I tak, 
w sprawie powstania hercegowińskiezo Fran- 
cya bez wszelkiego namysłu uczyniła akces 
do polityki sojuszu trójcesarskiego, a co wię- 
cej, z okoliczności zamierzonej przez katoli- 
ków niemieckich pielgrzymki do Lourdes, wy- 
stosował gabinet wersalski do rządu berliń- 
gea a. zapytania m do stłumienia tej 
= acyi przeciw rządowi niemieckiemu“ 
Rząd berliński był naturalnie tyle ari 
pie że „w formie najuprzejmiejszej po- 
ziękował rządowi wersalskiemu za jego goto- 
wość, nie życząc sobie jednak, aby Francya 
, mięszała się w jakikolwiek sposób do tej 
sprawy*. Bo i na cóż mięszać się Francyi do 
spraw niemieckich, choćby na terytoryum fran- 
 cuskiem, skoro Bismark nawet na terytoryum 
haityjskiem sam sobie umie poradzić? Na cóż 
Francyi stłamiać „demonstracyą*, skoró ona, 
„di będzie dokonana, posłuży za pożądany 
pó Pia nowych prześladowań? Wracając 
ak a A wikis przyjaznych stosunków po- 
rancyą a Niemcami, ciekawiśmy, jak 
e ear potrwają, i czy niezadługo p: Aegi- 
A a owiedzie w innym tonie, że et haec 
umię organista. 


Kraków 9 wrzesnia. 
Et haec et ista umie organista. Szczęśliwie 


doniesienia o powodzeniu oręża tureckiego tym 
razem większą mają cechę wiarogodności. Z ra- 
portów Husseina paszy do Konstantynopola mo- 
głoby się wydawać, że powstanie zbliża się ku 
końcowi. Oddziały powstańcze na granicy Bośnii, 
rekrutujące sią po większej części z Serbów niepo- 
myślne stoczyły walki w ostatnich dniech. Jeden 


paty, najwygodniej łączące nas z Węgrami. Dalej 


zá po kraju rozgałęziała sig cholera z biegiem Margarym. 


Hiraków 9 września. (Sprawozdanie z posie- 
dzenia Rady miejskićj d. 6 września). (Dokoń- 


oparcia. Namiestniotwo nie mogło uwzględnić twier- 
dzenia, że nie mamy nowej i starej Rady, bo sta- 
tut w $. 52 mówi o odnowionej (a nie uzupeł- 
nionej) Radzie miejskiej, a więc uwzględnia różni- 
cg dwojakich rad. Nie przyznaję słuszności reskry- 
ptowi namiestnictws, ale nie dopuszczam, żeby na- 
miestnictwo nie miało żadnej podstawy; lecz sta- 
tut jest pod tym względem niejasny. Mając jednak 
przekonanie, że jeden urząd zwykł potwierdzać 
orzeczenie drugiego, radzę nie rekurowzeć. Namie- 
stnictwo nie zarzuca nam nielegalności, lecz myl- 
ną ioterpretacyg statutu. Już przed trzema laty 
była w Radzie większość i mniejszość pod wżglę- 
dem zapatrywania się na tę sprawę. Nareszcie na- 
miestnictwo nie wchodząc w stronę merytoryczną 
zażalenia protestujących, zgotowało nam tem sā- 
mem drogę do odwrotu. Kompromitowaną więc 
Rada nie jest, nie mamy zatem powoda rekurować. 

R. m. Dr Warschauer: Zschodzi tutaj pyta- 
nie, czy Rada miejska ma rekurować czy nie. 
W dwóch kierunkach żalili się ci, których wybór 
unieważniono, a namiestniotwo uwzględniło tylko 
stronę formalną, rekurs mógłby być uwieńczoDy 
dobrym skutkiem, ale nie wiem, czy w minister- 
stwie tylko stroną formalną zajmować się będą. SĄ- 
dzę, że nietylko o stronę formalną wyższej władzy 
shodzić będzie, każe ona sobie przedłożyć wszystkie 
akta wyborcze. Pozwólcie więc panowie, że i o tym 
drugim kierunku powiem. Pod względem formalnym 
statut może być w różny sposób tłumaczony, ale 
chodzi tutaj o to, że popełniliśmy zamach na kon- 
stytucyg statutu miejskiego. Ministerstwu nasunie 
się pytanie, czy Rada m. jest tem sitem, tą drugą 
instancyą, która powiada wyborcom: wybraliście 
sobie radców, my ich nie chcemy. Otóż uwzglę- 
dniając tę okoliczność zdaje mi się, że minister- 
stwo zatwierdzi reskrypt namiectnictwa, dlatego je- 
stem przeciw rekursowi. 

R. m. Biesiadócki podnosi przedewszystkiem 
wątpliwość, czy w tym komplecie jak obecnie Ra- 
da miejska ma prawo decydować, czy nie, jego 
zdaniem bowiem przeciw zakezowi wykonania u- 
obwały starej Rady powinna stara Rada rekurs 
uchwalać. Następnie rozchodzi się o to, czy wogó- 


dokładnie, powstańcy przyznają się tylko do zna- 
cznych strat. W Hercegowinie zaś, mianowicie 
w okolicy Trebini nie ma już powstańców i o roz- 
bitkach dawnych oddziałów donosi dowódzca ture- 
oki do Konstantynopola, że ciągle poddają się i że 
powstanie na ukończeniu. 

Z wielkiem zajęciem wyczytano tu wiadomość, 
że kolej Liwowsko-Czerniowięcka przystąpiła nare- 
qzcie do wykonania projektowanej linii Lwów-To- 
marszów. Jestto jedna z kolei koniecznych ( Nothstanda- 
bauten), których wybudowanie rząd w przeszłym 
roku postanowił. Wszystkie te „wówczas posteno- 
wione budowy salbo są już rozpoczęte, albo też 
. | przynajmniej o tyle przygotowane, że znaleziono już 
dla nich kapitalistów. Wyjątek tylko stanowi wła- 
Śnie linia . Lwów - Tomaszów, Że kolej Lwowsko- 
Czerniowiecka dopiero teraz czyni dalszy krok, 
pochodzi ztąd, iż podczas gokwestracyi tejże ko- 
lei zarząd państwa nie chciał w imieniu  to- 
warzystwa w tak znaczne wejść zobowiązania , 
jak tego wymaga budowa kolei, zostawisjąc roz- 
strzygnięcie tak ważnej. sprawy decyzyi akcyo- 
naryuszów. Jak wiedomo, Towarzystwo nabyło gwa- 
rancyę państwową w kwocie 42,100 r. w srebrze 
ad mili na cały czas trwania koncesyi. Zależeć 
bądź to pewnych gałęzi rolnictwa, bądź też zpro- | będzie od konstslacyi targu pieniężnego, czy OWA 
dów miejscowego przemysłu ; już wówczas pisaliśmy | gwarancya zupełnie wystarczy do oprocentowania 
o potrzebie rozwoju środków, dopomagających ln- kapitału zakładowego. To: pytanie, wszakże dopie- 

ja si ie | ro-przy finansowaniu, będącem zrazu jeszcze dość 
w oddali, przyjdzie pod rozwagę. To pewna, że 
kapitał budowy zo względu na teren dość pomyśl- 
ùy nie potrzebuje być bardzo wysokim. Z wyjąt- 
kiem bowiem pierwszej części owej linii Lwów- 
Żółkiow, wymagającej niektórych robót ję mali 


azni. Niewiadomo również, jakie Środki używane 
okazywały się skuteczniejszemi od innych, w ogóle 
momieniona wzmianka o cholerze w Galicyi nia 
daje wskazówek pod względem sanitarnym, ale do- 
tyka samej kwestyi społecznej. Najważniejszym 
faktem pozostanie jednak, że cholera tak w roku 


jaki rodzaj stosunku istnieć może pomiędzy temi 


N. Pan udzielił właścicielowi dóbr hr. Ludwi- 
kowi Józefowi Adamowi z Krasnego Krasiokie- 


hwy, któ i iekąd ogólną uwagg na 
oae kapao cj rycie si - au godność szambelana dworu. 


kwestyę oszczędności, powoli mnożą sig w kraju 
kasy i towarzystwa zaliczkowe;. ale pod względem 
podnieniecia rolniotwa i „mędriria pod. względem kion ie pe 

kładnego zbadan - obel, dalsze. ółkiew- 
o kbs ia akiecoków konin, Rie ok = Ruska i Rawa gradio anie bardzo łatwo 


ijsą do wykonania. 


Sąd wyższy lwowski mianował praktykanta sądo- 
sego Wilhe Schleina bezpłatoym auskul- 
tantem. 


Rada szkolna mianowała egzaminowanych kañ- 
dydatów stanu nauczycielskiego : Plącyda Dziwiń- 
skiego, Karola Kunza i kandydata Dra Fran- 
daka Bylickiego, bezpłatnymi aplikantami: 
oierwszego z nich dla wyższćj szkoły roalnój we 
Lwowie, drugiego dla gimnazyum w Tarnowie, a trze” 
siego dle. a szkoły realnój w Krakowie. 


Londyn 4 września. 


Otrzymano tu z Indyj wiadomości bardzo niepo- 
myślne oo do bliskiego zwiedzenia tego kraju przez 
księcia Walii. Spodziewano się, że obecność nastę- 


tamtejszego. W tym samym dniu wydał nowy bi- 
skup list COI którym zachwycona jest N. fr- 

wi X. Pogaczara jako pierwszego „libe- 
ralnego* biskupa. Zachwyt ten obudzają w pomie- 
nionym R. następujące dwa ustępy: 
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a 
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nader mało zajmują się u nas sprawami e 
mi z dobrobytem ludu, rozdział jednak sztucznie 


Sa „wychodzącem w Wiedniu Statistische Monde 


if wydawanem przez centralną komisyę sta- 
oi w w podane są szczegóły o cholerze w Gali- 
6 r. 1878, które dowodzą, jak ciężką klęskę 
nie a poniósł nasz kraj w skutek zarazy. OKB- 
Je się stąd, że cholera grasuje w krajach nustryń” 
jo an od r. 1866, głównie jednak nawiedza- 
cyę. Wr.1872 na 21268 zmarłych w Au- 
„Na cholerę, 19667 efinr przypada na naszą 
hoyę. Nigdy jednak bie było silniejczej z3- 
Ely wr. 1873, w którym zmarło w Galicyi 
ludnogi"9 91,808 osób; oryli prawie 16 na 1000 
inian = W innych krajach austrynckich zmarło 
dnej kiego 15,700 osób, a na 1000 ludności w je- 
J Austryi doloej przypada 3, a w Trieście 27/2 
gin za na cholerę, gdy w innych prowinoyśch 
S o jeden zmarły na cholerę na 2000, 3000 
Kię i nawet więcej mieszkańców. 
ska wr. 1878 była dotkliwszą od wszystkich 
remp gdyż nawet w 1855 aia ieh zabóóia 
tylko 73,854 ofiar, a porównanie tej absolutnej 
Oyfry z ilością mieszkańców nie może być tak do- 
dne, aby się na nie stanowczo spuścić można, 
gdyż przy rzadkich spisach i przy braku dorooz- 
z obliczań wzrostu ludności nie można otrzy- 
5 w napa pewnych rezultatów. 
A, Pers ta ogromna śmiertelność 16 ludzi na 1000 
przez się jest przerażającą, to w 34 powia- 
uzy az w połowie kraju spotykamy o wiele gor- 
ch Bunek. Z pomiędzy nich w 8 umarło od 
Powię, 20 mieszkańców z 1000 na cholerę, w 11 
nogaj od 20 do 30 mieszkańców z 1000 lu- 
w4 ii w 6 do 40 ludzi z 1000 mieszkańców, 
naj do 50. W 5 pozostałych zaraza przybrała 
aaa ośółejcty charakter, i tak w powiecie Stryjskim 
e 65 ludzi z 1000 na obolerg, w powiecie 
hatyńskim 69, w Nowo-Sądeckim 90, w Doliń- 
T 102, a w. Drohobyckim wreszcie 109 czyli 
najo oałej ludności. Powiat Krakowski należał do 
5 jbardziej dotkniętych, gdyż idzie zaraz po tych 
xd z ogólną cyfrą zmarłych na cholerę 1406, 00 
yni 50 na 1000, albo 5%/, całej ludności. W mie- 
M in Krakowie pomimo dowozu do tamtejszych szpi- 
adaości wy wi i KA zmarłych, na 1000 
a zmar i bli- 
sko 30/, wiail łych na cholerę, czyli bli 
Cholera zatem w r. 1873, w niektórych powia- 
tach literalnie zdziesiątkowała nam ludność, a" oa- 
Ba sia zabrała z każdej setki mieszkańców nie- 
yk, osoby. Jeżeli zaś porównamy liczbę urodzin groźbami . państw gnazeacpiejo dały sig zastra- | wyw 
ści Saot oksże się, że w r. 1873 przybyło ludno- | szyć, wojska tureoxie na po'u walki coraz. więcej 
5,027, umarło zaś 309,019, a. zatem ludność | wykazują rezultatów. Wspomniane zwycięztwo po- 


i armię liczącą 50,000 żołnierza. Państwo to roz- 
wija się obecnie pomyślnie, a jedynym węzłem, 
który łączy je w sposób zależny z rządem angięl- 
skim, jest haracz roczny, płacony na mocy układu 
będącego w rzeczywistości traktatem handlowym. 


KORESPONDENCYA „CZASU! 


Wiedeń 8 września. 


prezydent dał Radcy Biesiądeckiemu ôg się 
tylko do przemówień radoów Warschanera i Birn- 
bauma, Dr Warschsuer puszcza strachy na lachy, 
Na dworze Nizama, czyli panującego nad Hydera- mówiąc, że ministerstwo może wziąść pod rozwa- 
badem księcia, jest rezydent avgielski, ale w kraju |89 inną stronę tej sprawy. Ale zresztą choćby tak 
samym niema asgielskich pił wojskowych. Od kilku było, choćbyśmy mieli „przegrać, to kto ma przeko- 
już pokoleń klasy rządzące w tym kraju, żywią nanie, że działał sumiennie, ten powinien iść da- 
nietejoną. antypatyg ku Anglikom. Stolica, jedno lej. W statucie powiedziano, że Rada ostate- 
gradu tak był zachmurzony, że Europa 00 chwila |z największych i najsterszych miast Hindostanu, į ° Zm ° rozstrzyga. Namiestnictwo nie wdawało się 
spodziewała się już wybuchu burzy, dziś znowu obfituje w fanatyków religijnych, i niebezpieczna zatem w rozbieranie słuszności rozstrzygnięcia, bo 
od|to dla każdego Anglika rzecz, znajdować się na | nie miało do tego prawa. Byłoby to pogwałceniem 
ulicy po zachodzia słońca. zasady autonomii, gdyby władza mogła narzucać 
Nizam obecnie panujący, jest to dzieciak dzie- | miastu reprezentantów. _Reprezentantami takimi 
sięcioletni, w którego imieniu rada regencyjna spra- mogą być tylko ci, których reprezentacya miasta 
wuje rządy kraju. Najwięcej wpływowym członkiem | uzaa. Przyznaję, że byłoby daleko prościej, gdy- 
tej rady jest sir Salar Jung, bardzo zgrabny ale i byśmy jak radzi p. Biesiadecki przyjęli decyzyę 
pełen ambicyi minister, który umiał pozyskać za” Namiestnictwa, a następnie w nowym już składzie 
ufanie rządu angielskiego i angielski tytuł ezlache- | Rady powzięli tọ sam uchwałę. Ale dla znesdy 
oki; nosi go za to, że przeszkodził wybuchowi pc- powinniśmy rekursowaó. Statut miejski jest tylko 
wstania w państwie Nizama w czasie wielkiego tymozasowy, był pisany tylko dla pierwszej Bady 
buntu w r. 1857. w tem przekonaiu, że w ciągu trzech lat już no- 
Książę Walii, ozy to z powodu ducha ożywiają- | "Y statut będzie; dla tego jest w nim ta niejasność 
zego ow, radę regenoyjną, Czy też ze względów |- tak ja tłómaczyć należy, jak ją już dawniej tłó- 
bezpieczeństwa osobistego, nie objął Hyderabadu iśmy i dlatego popieram wniosek radcy Du- 
programem swojej podróży. Naznaczył on młodemu 
Nizamowi na miejsce spotkania sig z nim słynną 
świątynię Ellory, Łapa na północnym skraju 
dzierżaw jego i o kilkaset mil angielskich od jego 
stolicy. Dochodzi tu do Londynu wiadomość, że 
Niżam nie myśli trudzić się tak daleką podróżą na 
spotkanie się z księciem Wali. Wpływ, jaki 
atanowienie to wywrze na plemiona indyjskie, 
dzie bardzo niekorzystny. Pobudzi ono fanatyzm 
muzułmański i pogorszy mianowicie i tsk już ość 
aaprężone stosunki pomiędzy państwem, o którem 


J; - 
+ większój liczbie szkół ludowych jest on inspek- 
torem. szkoły. Stanowisko duchowieństwa jest wigo 
tego rodzaju, że tak pod względem administracyj - 
nym, jak dydaktyczno-pedagogicznym, może 020 
bardzo wiele i dobzoczynnie wzływsć na rozwój 
asc ludowój. Osądźcie sami, czy odrzucenie lub 
zaniedbanie tego wpływu byłoby uprawnionem. * g 
A w innem miejscu mówi. „Dwojaka jest ordy- B 
naoya regulująca stosunki naszego życia: kościel- 
na i państwowa; pierwsza streszcza się "w opoce 
przez Chrystusa ustanowionój, w następcy Św. Pio- 
tra w Rzymie, druga w Cesarzu z bożćj łaski, 
spadkobiercy dostojnych przodków. Na podstawie 
tój dwojakiój ordynacyi strzeżmy zgody, oddzjąc 


(J. H), Podczas gdy przedwozoraj jeszcze ho- 
tyzont polityczny wieściami niepokojącemi z Bel- 


ży tym razem rozstrzygnięcie: wojna, czy pokój, 
potrafiła zrazu zwyciężyć siebie. Wiedomo, że mo- 
carstwa północne oświadczyły księciu Milanowi, że 


jący przekonać mogli, żę wyprowadzać z nich „li- 
bralizm,* może tylko — przewrotność. w 
— Konferencya niemieckich nauczycieli w Pra- 
dze jęła wniosek, iż książki szkolne, będące na 
składzie książek szkolnych w Wiedniu, należy prze- 
robić w duchu liberalnym. 

— W węgierskiem ministerstwie handlu rozpo- 
ozęły się d. 4 b. m. konferencye w sprawie taryfy 


strya nie wkroczy do Serbii, zamiast być podnietą 
do rozpoczęcia akoyi, miała przeciwny skutek. Mę- 
żowie stanu serbecy policzyli się snać WER: 
z swemi siłami, czy takowe są dostateczne do 
prowadzenia walki sem na sam Z Wielką Portą, 1 
widać jeszcze dość wcześnie per do przekona- 
a as wyatsort, ksz! umaczy się R nagiy 
i jący zwrot w postępowaniu rządu sers- 

jego wobec nia. Przedwczoraj minister Ris- 
licz oznajmił Porcie i mocaratwom, iż wydał z6- 


Wiceprezydent Dr Weigel. Jak inni mówcy tak 
ija będę się trzymał stanowiska, że nie idzie tu 
o osoby, ale o rzecz. Ja się zapatruję na tę spra- 
wę tak jak przed trzema laty. Wówczas już mia- 
łem to przekonanie, że ukonstytuowaną Rada jest 
to nowa Rada. Rada tego przekonania nie dzieli- 
ła, a ja wówczas nie brałem tego do seroa. Zna- 
jąc pogląd, jakim się Rada kieruje, nie zabierałem 
głosu przy sprawdzaniu ostatnich wyborów. Nie 


e owodem do rokowań w tój 
sprawie był wniosek Deska > = jaa w roku 


ma awą gotowość 
czem innem od ciał parlamentarnych, skoro po- tatu handlowego 
chodzi z wyborów politycznych jak tamte. W tej 
bo|wzięto pod rozwagę ustęp 16 ustawy z r. 1867, 
który teaktuje o ogólnój taryfie cłowćj. Warunek 
ten został uwzględniony, Ami js ministerstwo 
przedłożyło wapólnéj konf , która odbyła się 
w Wiedniu, projekt nowćj tac taryfy ołowój. 
j ad referendum. 
Sprawozdanie delegatów węgierskich złożone wę- 
gierskiemu ministerstwu u, stanowi podstawę 
niniejszych rozpraw. ł a 
Po tym, wstępie żądał Gorove wyjaśnienia, czy 
|ma być wziętą pod obrady wyłącznie tylko ogólna 


Tymczasem książą Walii ma jeszcze dosyć oza- 
su przed sobą, i będzie można inaczej nastroić ka- 


gabinet obecny, jak głoszą, nie będzie się mógł 
utrzymać. W takim razie ks. Milan utworzenie no- 
wego ministerstwa poruczyłby mimo tego. Risticzo- 


i. Kiedy więc tak Serbia jak Czarnogóra niememi a 
y» Pia ) gó statutu jest niewłaściwe. Jeżeli jednak rekurs za- 


niesionym zostanie, i z tego cieszyć się będę, bo 
wych |kwasy jakie wyradzają się Z takiego tłómaczenia 


taryfa ołowa, czy też także kwestya międzynarodo- 
wych traktatów, które kończą się w latach 1876 
i 1878. Falk wyraził niania: > kozę rychlej zj 
osiągnięte pozytywne rezultaty, mniejszy 
dzie zakres obrad: należy więc tymczasowo za- 
stanowić się tylko nad ogólną taryfą cłową. Lich 
tenstein i Miskolcz byli przeciwnego zdania. Va- 
rady żądał odczytania sprawozdania, bo z tego naj- 
łatwićj przekonać się, jak daleko mają sięgać roz- 
prawy. Radca sekcyi Matlekovich odczytał więc 
sprawozdanie delegatów węgierskich do ministar- 
atwa handlu. Sprawozdanie to dzieli się na dwie 
części. Pierwsza część traktuje o ołach ochronnych 
propozowanych przez rząd austryacki. W tój mie- 
rze panują sprzeczne zdania pomiędzy rządem au- 
strysokim a węgierskim. Rząd węgierski jest za 
zniesieniem cła od produktów surowych, równie 
jak za zniesieniem oła od zboża i fabrykatów 
niewykończonych. Od fsbrykatów wykończonych 
żąda rząd węgierski miernój opłaty ołowój; od 
wyrobów żelaznych domaga się zniżenia oła równie 
jek od wyrobów gzrncarskich i jedwabnych. Od 
wyrobów szklanych żąda, jeżeli juź nie zniżenia 
cła, to przynsjmniój pozostawienia go w dotych- 
czasowój wy i. Papier i wyroby z papieru 
„a „pięt A, ponieważ dow Area arty- 
w zmniejszył sig ogromnie, a wywóz wzm 

się. Cło od szmat należy znieść, albowiem fabryki 
węgierskie są w stanie przerobić ledwie szóstą 
część nagromadzonych szmat. 

Druga część sprawozdania traktuje o t. z. ołach 
skarbowych, które mają służyć na uzupełnienie tych 
ubytków, jakie pozostaną wskutek zniżenia opłat 
ołowych wyrażonych w pierwszój części sprawo- 


Po odczytaniu sprawozdania zastanswiano się 
nad sposobem obrad. Stanowczój decyzyi nie po- 
wzięto na tem posiedzeniu. Drugie posiedzenie 
miało odbyć sig onegdaj. k 

— Wojska austryackie rozlokowane wdłuż gra- 
nicy dalmackićj, pisze Wehr Ztg, mają słażbg bar- 
dzo trudną i uciążliwą. Ani godziny nie msją one 
spokoju. Ledwie przejdzie jeden oddział powstań- 
ców, i zdsja się już, że będzie spokój, wnet poja- 
wia się z hałasem drugi oddział i niepokoi całą ar- 
mię. Oficerowia i szeregowcy znoszą jednsk wszyst- 
kie znoje i trudy z wzorową wytrwałością i spo- 
kojem. Niejeden o. k. posterunek wojskowy wyglą- 
da jak mały arsenał, nasza dzielaa straż pograni- 
czna rozbreja bowiem wszystkich, którzy z bronią 
w ręku przejdą przez naszą granicę. Zdarza się 
często, że cała oddziały składają dobrowolnie brcń. 
Armia nasza ma dzielnych pomocników w žan- 
darmeryi i straży skarbowój, które doskonale 
znają miejscowość. Niestety poginęło już wielu stra- 
żników od straży skarbowój i jest wielu ranaych. 


Serbia. 


Wojenne z początku wiadomości, jakie nadcbho- 


QOorresp. o ostatnim stanie rzeczy pod względem 
dyploma ym w Belgradzie: „Rząd ak, pi- 
azo ten dziennik, ma zamiar więcej liczyć się z po- 


kroku wypływa 

"następstwa". W związku z tem, jak się zdaje, 
oe madoienie addżi oli 
j r e sor ocho- 
Zmiana ta w postępowaniu rząd 


nem. Uwagi 

że otniejsze interesa Serbii czynią 
niemożebnem, aby polityka jej nie szła za naglą- 
cemi radami mocarstw, otrzymały większość. Już 


3go b.m. znać było symptom pierwszy tej 
towującej się zmiany, która od tego czasu więcej 
dojrzała. Ajent dyplomatyczny serbski w Konstan- 
tynopolu p. Magosinovich otrzymał w tym dniu 
polecenie, aby ponownie dał Porcie zaspakajające 
zapewnienia, iż ze strony Serbii nie potrzebuje się 
obawiać komplikacyi zagrażającej pokojowi. Od tej 
chwili moczrstwa wzięły za przedmiot swych po- 
kojowych przedstawień bierność, z jaką rząd serb- 
ski pozwalał na popieranie ruchu powstańczego 
w Bośni i Hercegowinie ze swego tarytoryum. Zda- 
je się, Że przedstawienia te odniosły pożądany 
skutek, bo jakkolwiek Serbia nie zawiesiła swych 
zarządzeń wojskowych, to jednak już od dnia one- 
gdajszego poczyniono kroki wskazujące zamiar, że 
serbski nie będzie już dalej pozwalał na 
przekraczanie granicy przez ochotników serbskich 
idących do powstania hercegowińskiego. O tem 
- postanowieniu zawiadomieni zostali sjenci zagrani- 
ozni uwierzytelnieni w Belgradzie. Bądź co bądź, 
nie ulega wątpliwości, że ministrowie wobec wska- 
zanej im stosunkami drogi i wobec panującego 
w Kragujewaczu usposobienia nie w bardzo dobrem 
echsli tam usposobieniu. Przed odjazdem ich 
dokonaną została nominacya podpułkownika Le- 
sajavina na komendanta wojska stałego. 
Zapatrywanie to znajduje potwierdzenie w tele- 
gramie z do Frey. De ta z 7go b. m. 
brzmi: „Z u donoszą Narodnich listów, 
Sae (w B a) krazy, aa an 
z% = rządu. Niektórzy nkowie gabinetu 
woszli doń tylko jako „patryoci*, ale bez żadnego 
politycznego programu. Gabinet teraźniejszy nie 
może się długo utrzymać, jest on przeciwny ten- 
dencyom polityki wewnętrznej Serbii“. Według te- 
go samego telegramu, powstańcy wybrać mieli Fi- 
lipowicza jako delegata na rokowania z konaulami 
mocarstw ei jam: 

— Dzienniki serbskie bardzo różowo oceniają 
usposobienie Anglii dla powstańców hercegowiń- 
skich. Pidov- Dan konstatuje uwagi zmianę 
w zapatrywaniach Anglii na stosu Wschodu ; 
przyczęm szczególny kładzie nacisk na ma- 
nifestacyę lorda Russela pisząc: Lord Russel, wier- 


ny zwolennik polityki lorda Palmerstona, wielki 
przyjaciel Turoyi, wydaje odezwę wzywającą do skła- 
dek na rzecz powstańców, a w Londynie zspowie- 
dziany jest meeting, na którym ma być uchwalona 
rezolucya, wyrażsjąca sympatys dla chrześcian va 
Wschodzie. Takie przyjazne dla powstsńców mani- 
festacys będą się często powtarzały, jak dziennik 
ten z pewnego dowiaduje się źródła. Pidov- Dan 
tłumaczy tę zmianę w zapatrywariach Aaglików 
tem, że Anglicy poznawszy dokładnie Turków i ich 
urządzenia, przyszli do tego przekonania, ża jest 
to rzeczą nienaturalną, a zatam niemożliwą trzy- 
mać większość ludności Turoyi europejskisj w ja- 
rzmie niewolnictwa. Anglicy jako ludzie praktyczni 
nie chcą popaść powtórnie w błąd przeszłości, lecz 
chcą obecnie zainaugurować politykę, któraby była 
godniejszą Anglii Wprawdzie rząd królewski nie 
wypowiedział jeszcze w tej mierze swego zdania, 
lecz w Anglii jest nącisk opini publicznej tak po- 
tężny, że rząd nia może mu się oprzeć na długo. 
Wschodnia ludaość chrześciańska zrozumie dzisiej- 
szą sytuacyę i nie omieszką z niej skorzystać. 
3 nos eminada sż! się nad wynikiem wyborów 
o pozyny powiada, że jasną jest rzeczą, czego 
naród sobie życzy. Mniejszość dawnej Skupczyny 


(stronnictwo konserwatywne) przepadła zupełnie przy | p 


ostatnich wyborach i nie istnieje już jako stronni- 
otwo. Mniejszość owa składała się z żywiołów, któ- 
re popierały każdy reskcyjny gabinet; większość 
zaś kierowała się zawsze swojemi zasadami i do- 
brem narodu. Zasady ts znalazły wyraz w znanym 
adresie; stronnictwo narodowe musiało zwyciężyć, 
gdyż przyjęło te zasady, które naród uznał za swoje. 
Byłoby rzeczą zbyteczną wskazywać dzisiejszej Skup- 
czynie co ma czynić. Dziś nadeszła chwila, w kt5- 
rej powinno się w czyn wprowadzić to, o czem się 
w ubiegłym roku mówiło. Nie należy opuszczać 
braci, którzy krew przelewają. Jeszoże nigdy nie 
wybuchło powstanie wśród tak korzystnych oknli- 
ozności. Idea serbska musi być zrealizowaną, m o- 
bowiązkierm Skupoczyny jest spełnić jskaaj >rędzej 
swe obowiązki. Za Skupozypą stoi naród, który pra- 
guie wojny. Dziś jest obowiązkiem Skuvozyny wy- 
powiedzieć w adresie swoją de?zzyę królowi i Eu 
ropie. 

— Skupczyna otwartą zostanie wa czwartek 9 
b. m. Ministrowie odjechali 6 b. m. do Kregaje- 
waczu. książę Milan udaje się tam we środę. Czło- 
nek Omladiny Kaljewioz zatwierdzony został 
przez rząd jako prezes skupczyny. Kiąże Milan nie 
chciał pierwotnie jechać do Kragujewaczu, lecz w 
końcu uległ prośbom prezesa gabinetu p. Stewczy, 
który się cbawiał, że nieobscność księcia mogłaby 
skupczyna uważać za demonstracyę. Wskutek te- 
go wyjeżdża tam ksiątę na trzy dai. Posiedzenia 
skupczyny mają trwać bardzo krótko. 


Turcya. 


Zestawiając sobie wszystkie z rozmaitych źródeł 
pcchodzące wiadomości, przyjść można do przexo- 
nania, że powstania w Heroegowinie i Bośni nie 
najlepiej stoi, Wprawdzie są depesze donoszące 
o potyczkach zwycięskich dla powstańców, lecz już 
kilkakrotnie doznaliśmy zawodu. Czekając na szcze- 
góły tej lub owej bitwy, czekaliśmy, jak się później 
pokazało, nadaremno; rzecż pozostałą do tego 
stopnia: nierozstrzygniętą, iż w końsu nie możaa 
było nawet wiedzieć, czy wogóle zaszła bitwa, 
czy nie. Z obowiążku dziennikarskiego zapisywać 
musimy wszystkie wiadomości, które nam się wy- 
dają prawdopodobnemi, czy one pochodzą z źródeł 
słowiańskich , czy też przyjacielskich Turkom. 
Ww każdym razie „jeduak Polit. Oorresp., najspokoj- 
niej rzecz traktująca, zdaje się mieć najwięcej do 
prawdy zbliżone wiadomości. W ostatnim swyw 
numerze pisze o chwilowem położeniu rzeczy co 
następuje: 

„W całym dystrykcie Trebinii aż do południowo- 
wzchodniej granicy austtyackiej, panuje taka cisza 
grobowa, jakby tem nigdy powstańców nie było. 


Wszystko, co tylko przed aziesięciu dniami mogło 


sobie rościć pretensye do tego imienia, rozpędzone | Ro 


zostało na. cztery wiatry. Przed wybuchem po- 
wstania stosunki materyalne tej okolicy biednej Si 
były szczególne, teraz zać panuje tam po licznej 


i|pogorzeli największy brak żywności. Wojska tu- 
goia | reckie znajdujące się pa południu od Mostaru, mu- 


szą aż z Kłecka sprowadzać żywność. Biedni ra- 
jasy cierpią teraz więcej niż kiedyiadziej głód 
i nędzę. Wiadomości jednak o pomocy -serbskiej 
i czarnogórskiej nia ustają.“ 

Jakkolwiek wiadomości te nazwaliśmy najwięcej 
zbliżonemi do prawdy, nie pomijamy jednak in- 
mych, albowiem niejednokrotnie zwracaliśmy uwa- 
gę, że nadzwyczaj trudno odróżnić prawdę od fał- 
szu we wszystkich doniesieniach z pola walki. 
I tak ten sam dziennik mówiący o grobo7ej ciszy 
na miejscu pola walki, pisze dalej: 

„Na granicy czarnogórsko-hercegowińskiej zaszło 
5go b. m. kilka potyczek, które miały na oalu 
zdobycie twierdzy granicznej Niksic, uważanej 
przed ośmiu dniąmi.za niepodobną do utrzymania 
się w niej Turków. Jakkolwiek potyczki były bar- 
dzo krwawe, a z Cetinii otrzymali powstańcy po- 
lecenie bądź co bądź Niksic zdobyć, zdzja nię 
jednak, że skończyło się tylko na obustronnych 
stratach. Prócz tego. walczono także w pobliżu 
Niksic, gdzie znów chodziło o zdobycie blokhauzów 
Taraiowica i Ozrip. Pomimo iż obie te potyczki 
znów kosztowały dość ofiar, a nawet poległ ko- 
mendant Ozrioa Jas pasza, forty pozostały w rę- 
kach Turków. 

Do Dslmacyi przybyli ochotnicy włoscy i udali 
się zaraz do Czarnogóry, aby się przyłączyć do 
powstania w Hercegowinie. Powtarzają się znów 
pogłoski, które okazały się już raz nieprawdziwe- 
mi, ża Czarnogóra akonóentrowała pod Grahovem 
5000 ludzi, a 15,000 ludzi trzyma w pogotowiu 
do wymarszu. Dowództwo nad Czarnogórcami pod 
Grahorem objął teść księcia Mikołaja, Piotr Vu- 
koticz, który niedawno powrócił do Cetinii; SĘ 


CZAS z Piątku 10 Września 1875, 


Depesza nadeszła onegdaj z Belgradu donosi o 
wybuchu powstania w okolicy Gradaczu i Biszcy 
w Bośni. Powstańcy, którzy otrzymsli około 900 
karabinów, spotkali się już z Turkami pod Gra- 
daczem, wynik jednak tej bitwy pęta dono- 
szą tylko, że poległ w niej znany z waleczności 
dowódzca Turków Jajicz bez Kulinowioz. 

Z Konstantynopola zaś telegrzfoją 6go b. m. do 
N. fr. Presse, że korpus liczący 1000 ochotników 
serbskich, rozbity został przez wojska tureckie pod 
Ostaniczo (prawdopodobnie pod Ozajnicą). Władze 
tureckie zabrały transport z 5 dział i 500 kara- 
binów, przeznaczony dla powstańców. Podobną 
wiadomość czytamy nawet w Politik, bardzo gorg- 
cej zwolenniczki powstania; telegrafują do niej 
z Belgradu 6go b. m.: 600 ochotników, którzy pod 
Raczą, 6 mil od Sabaozu, przeszli do Bośni, napa- 
dnięci zostali przez batalion nizamów i pobici.“ 

Zresztą znajdujemy następujące w dziennikach 
depesze dość ciekawej treści : 

Dubrownik 7 września. Donoszą jako rzecz 
pewną, że 300 Czaraogórców z czterema działami 
wyruszyło do Zubczy w pomoc powstańcom i już 
tam przybyli. W kołach decydujących w Czarno- 
górze uważają jeszcze ciągle wybuch wojny za 


ewny. 

Konstantynopol 7 września. Depesza Hus- 
seina paszy z 3go b. m. do ministra wojny mó- 
wi: Powstańcy, którzy po kapitulacyi klasztoru 
Szuma udali się w góry, poddają sig jedni za dru 
gimi. Wszystko uprawnia do przypuszczania, że 
powstanie zbliża się do końca. * 

— Dość ciekawe podają dzienniki szczegóły o 
krzątaniu się Porty, aby naprawić zwłokę w za- 
prowadzeniu kroków wojskowych celem stłumienia 
ruchu powstańczego w Bośni i Hercegowinie. Punkt 
kulminacyjny zarządzeń wojskowych na lądzie i 
morzu ma Turcya osiągnąć najdalej w przeciągu 
doi cśmiu. Minister wojny Hussein Av1i pasza 
soiggag? ze wszystkich stron wojsko, jakie tylko 
mógł mieć do dyspozycyi, do prowincyi zbuntowa- 
uych. Oczywiście jeszcze nieco czasu upłynie, za- 
nim wojska te będące w marszu, staną na ozna- 
czonem miejscu. Wiadomość, jakoby Derwisz pa- 
sza usunięty został od naczelnej komendy w Her- 
oegowinie, jest nienzasadnioną. Pod jego komendą 
rostają: Nedżib pasza, Hussein pasza, Achmed 
Hamdi pasza, Chefket pasze, Selim pasza; Mehe- 
med Ali pasza powołany do Hercegowiny z nad 
granicy tesalskiej. Komendantem twierdzy Niż a 
zarazem tymczasowym komendantem korpusu ob- 
serwacyjnego, zbierającego się tam przeciw Serbii, 
mianowany został Achmed Ejub pasza. Komen- 
dantem twierdzy Widdin mianowany Hasiz pasza. 
Dó korpusu obserwacyjnego pod Niżem posłano 36 
dział systemu Kruppa. Parowce transportowe „Ths- 
lia“, „Fethie* 1 „Malakow*, dowożą ciągle ży- 
wność, amunicyę i broń do Kłecka. 

— Jeszcze d. 4go b. m. zebrali się konsulowie 
w Mostarze, a dotychczas nie nie słychać o pod- 
jęcia rokowań. Natomiast zwracają dzienniki szcze- 
gólną uwagę na artykuł Timesa, a raczej na ko- 
respondencyę tego dziennika z Berlina, która po- 
daje ciekawe szczegóły o zajściach, które poprze- 
dziły projekt pośredniczenia między powstańcami 
a Turcyą. Ustęp dotyczący brzmi: 

„Kiedy jenerał Ignatiew, ambasador rosyjski 
w Konstantynopolu, zaraz po buchu rewolucyi 
powrócił na swoją posadę, natychmiast zniósł się 
z Portą i mówił wiele o sprawach bieżących, ` nie 
objawiając woale życzenia iaterwencyi. W kilka 


nie im samorządu w sprawach wewnętrznych wy- 
swobodzęnie ich od tyranii i okrucieństwa, które 
od dawną cierpieli. Ponieważ Niemoy nie sprzeci- 
wisły cię tomu zapatrywaniu, a Francya w pierw- 
szem stadyum rokowań nie była o radę zapytywa- 
ną, dozeoliłe Rosya, aby punkt ten upadł i zgo- 
dziła się na wnioski Austryi, jako na dostateczną 
podstawą do rokowań, ale jak mówią ogólikowo 
i nie stanowczo. Pierwsza odwołanie się mocarstw 
do Porty, ta odrzuciła; drugie, które nastąpiło po 
upływie kilku doi i poparte już było przez mocar- 
stwa, która podpisał; traktat paryski, znalazło le- 
psze przyjęcia i doprowadziło do projektu pośre- 
dnictwa kożsulów. Wkrótce jednak pokazało się, 
że Rosya w tom, aby Się ta polityka udała, wcale 
nie miała interasv. Przyłączyła się bowiem do pla- 
nu komisyi konsularnej, ale kiedy komisya zostałą 
mianowaną, wyszło na jaw, że reprezentantem cara 
w tej ważnej korporacyi nis był jego główny ajent 
w kraju, lecz urzędnik podrzędny, którego samo 
imię przekona powsteń ów, że dla Rosyi obojętny 
Jest wysik rokowań.“ 


oni wszyscy uzbrojeni w odtylcówki. Ochotnicy | “=== 


przybywający do Cetivii nie otrzymują tam bro- 
ni, lecz odsyłają ich do Grahova, gdzie dopiero 
otrzymują uzbrojenie. Głównym punktem powsta- 
ją” ge w tej gym jnej take 

o się tyczy zbrojnej interwencyi Czaraogóry, 
to zwracaliśmy już przed kilku dniami WAZY, ję 
ona możebną jest tylko łącznie z Serbią; 
nieważ tam zmieniono, jak się zdaje, plan R 
tek nacisku mocarstw północnych, wątpić też więc 
można, czy Czarnogóra zrobi cokolwiek na własną 
rękę i odosobniona. Glas Ornagorca wbrew temu 
twierdzi, że rozsiewanie pogłosek, jakoby polityke 
Czarnogóry była niepewną i dwulicową, obracho- 
wane jest na zaiechęcenia powstańców. Usiłowanis 
te jednak, dodaje, s4, nadaremne, gdyż Czarnogóra 
była zawsze, jest dzić i nigdy być nie przestanie 
wcielong ideg wolności ludów, której piastunem 
jest książę Mikołaj. 


nika miejsco a ! zagraniczna, 


kraków 9 września. Tysiące ludu wiejskiego 
przeciągało wczoraj i dzisiaj z powrotem z Kalwaryi 
Zebrzydowskiej, gdzie odbywał się wielki odpust na 
dzień Narodzenia N. P. Maryi, A lubo Kalwarya bywa 
od wieków bardzo licznie nawiedzaną i to nietylko ze 
wszystkich części dawnej Polski, lecz także przez Szlą 
zaków, Morawian, Słowaków z za Karpat, wszelako nie 
dała ona powodu do not dyplomatycznych jak Lourdes. 
Niekiedy tylko podczas cholery nutrudniano, ale jedynie 
ze względów sanitarnych, pielgrzymki. Kiedy do Lourdes 
kilka tysięcy osób ciągnie, to w Kalwaryi bywa często 
po stotysięcy i więcej Pobożnego ludu i ten idzie 
gromadami z chorągwiami i przy śpiewach. 

— Prezydent miasta Dr. Zyblikiewiez wyjechał 
do Wiednia. 


— Gabinet Archeologiczny Uniwersytetu Jagielloń , 


skiego, otrzymał od p. Bolesława Biskupskiego nieco 
monet i medalików polskich pamiątkowych; p. Tomasz 
Pryliński darował klucz starożytny, znaleziony przy 
kopaniu fudamentów w Krakowie, w ulicy Śej Schola- 
styki. Przybyło też wiele złomków pięknych kachlów, 
które przedstawiają teraz w Gabinecie szereg okazów 
od XV wieku począwszy. 

— Dr. Seweryn Gałęzowski zwiedziwazy niektóre 
nasze zakłady kąpielne wrócił do Krakowa, skąd wyjeżdża 
na powrót do Paryża. Fotograf tutejszy p. Awit Szubest 
wykonał fotografig Dra Gałęzowskiego podczas jego po- 
bytu w Szczawnicy. Odznacza się ona wielkiem podo- 
bieństwem i pięknem wykonaniem. 

— Wozoraj popisywał się w teatrze p. Siedlecki 
jako magik, prestidigitator it.d. Główną zaletą przed- 
stawień jego jest, że umie utrzymać zajęcie przez cały 
wieczór. Co do zręczności, p. Siedlecki wcale nie ustę- 
puje wszystkim tego rodzaju „profesorom,* a w nie- 
których sztukach nawet ich przewyższa; ponieważ zaś 
wykłada po polsku, przeto każdy jego koncept, każde 
wyjaśnienie staje się dla publiczności zrozumiałem. Na 
przedstawienia obcych przybyszów uczęszczano tłumnie, 
wczoraj teatr nie był zbyt pełny, chociaż p. Siedlecki 
znany był jako artysta tutejszego teatru. Może następqe 
przedstawienie w sobotę będzie liczniejszem, bo zręczność 
p. Biedleckiego zasługuje na to. 

— Policya ujęła wczoraj sprawcę kradzieży u przeora 
00. Bernardynów, o której onegdaj donieśliśmy. Jest 
nim Wawrzyniec Głowacki, kuchta z Bereżnicy Wielkiej 
w powiecie Tarnopolskim. Znaleziono przy nim większą 
część pieniędzy skradzionych. 

— Policya aresztowała Antoniego Grudniai Jędrzeja 
Srokọ włościan z Zelkowa na kradzieży w  szynku; 
Karola Stawiacza podrostka, od którego odebrano bieliznę 
skradzioną przezeń z wozu z tłomoczkiem; Ludwikę Bete- 
równę włóczęgę za kradzież kożucha, który odebrano od 
Jakóba Lernera tandeciarza, ten bowiem nabył go za 40 
centów, Adama Grotowskiego z Pasternika pod Niepoło- 
micami, gdy sprzedawał korale wartości 50 złr. które 
skradł z pod zamknięcia; Grotowski przyznał się, że się 
nazywa właściwie Wycinkiem. r 

— We wtorek umarł na Prądniku Białym wójt ta- 
meczny Jan Romanowski, członek Rady powiatowej 
krakowskiej. 

— Dochodzą nas ciągłe zażalenia na krzyki, hałasy 
i bitki, wyprawiane po nocach przez pijaków. Na Pia- 
sku zniesiono juź od jakiegoś czasu muzyki nocne, i 
o wiele też jest spokojniej, chociaż z soboty na nig- 
dzielę i z niedzieli na poniedziałek prawie nigdy nie 
obejdzie się bez burdy ulicznej, zwykle dopiero po pół- 
nocy, kiedy spokojni mieszkańcy radziby snu używać 
Pomiędzy garkuchniami i kawiarniami na Kleparzu jest 
jedna pod L. 87, ciesząca się zbyt wielkiem pobłaża- 
niem władzy, na czem cierpią okoliczni mieszkańcy. 
W każdą niedzielę i święto już od godziny 4ej PO po- 
łudniu piszczy klarnet i huczą basy dla gości wesel- 
nych do godz. llej w nocy. O tej porze nadciągają 
nie-weselni bez różnicy płci, których już z innych szyn 
ków dla spóźnionej pory wyproszono. Hałas i wrzawa 
przenosi się wtedy na ulicę i obszerny plac targu koń- 
skiego, gdzie się naprzód rozpoczynają pląsy, następnie 
bitki, a często bezecna rozpusta. I trwa to aż da bia- 
łego dnia, gdyż dopiero około godz. Gej rano nastaje 
cisza na tem pobojowisku ukonsensowanej zabawy. Już 
kilkakrotnie zanoszono z tego powodu zażalenia do Dy- 
rekcyi policyi, jednak nic nie stało się dla zabezpie- 
czenia mieszkańcom spokoju, gdyż „ludzie muszą się 
gdzieś bawić“. Niechajże się bawią choćby do północy, 
byle potem drudzy: i to właśnie ci, co podatki opła- 
cają, mogli spać i wypoczywać po pracy. Takie „ba- 
wienie się* ludzi, doprowadza do największej demorali- 


Obowiązkiem moim jest ostrzedz wszystkich, którzyby 
mieli zamiar jechać z okolic Mogiły do Niepołomic i 
odwrotnie, iż przewóz przez Wisłę w Niepołomicach 
z powodu prawie zupełnego zniszczenia pomostowej przy- 
stawki dającej od strony Rogowa jedyny przystęp do 
promu, grozi przewożącym się co najmniej połamaniem 
powozu, lub okaleczeniem koni, Oprócz tego sam prom 
wydaje się zupełnie zgniłym i jak mówią miał być już 
lat temu trzy nowym zastąpiony. Jako dowód prawdy 
posłużyć może okoliczność, iż zeszłej soboty 4go wrze- 
Snia przy ledwie łokciowym przybytku wody, dzierżawca 
przewozu wysławszy prom na strong Rogowa po moją 
bryczkę, widząc z brzegu Niepołomskiego, że woda 
jest trochę silniejszą, niż zwykle. w porze letniej, za- 
kazał przewoźnikom przybić do brzegu i zabrać moją 
bryczką. A gdybym też był jechał po jedynego w nasżej 
okolicy doktora ? 

Stefan Potocki, Wiceprezes Rady pow. krakow. 

— Do Rady powiatowej Liskiej wybrany został z wię- 
kszej własności na miejsce p. Fr. Wagnera, właściciel 
Stuposian, p. Adam Ziętarski. 

— Wybór jednego członka Rady powiatowej Tarnow- 
skiej z gmin wiejskich odbędzie się d, 6 października. 
Wadowice 6go września. 

Wczoraj. odbyło się poświęcenie nowo wybudowanego 
gmachu gimnazyalnego. Po uroczystym akcie religijnym 
zgromadziła się publiczność w jednej z sal gimnazyal- 
nych, gdzie na wzniesieniu, przemówił burmistrz miasta 
p. Brosig oddając klucze od gmachu Dyrektorowi gi- 
mnazyalnemu. Starosta p. Olszewski podniósł ofiarność 
gminy, zwrócił się do nanczycieli i dyrektora, którym 
nietylko gmach lecz i młodzież powierzając, wyraził 
uznanie za prawdziwą ojcowską nad nią opiekę. Dyre- 
ktor gimnazyalny p. Stahlberger podzigkował gminie za 
jej troskliwą opiekę szkół, a w szczególności podniósł 


wyjątkowych środków zaradczych. Zwykłe Sądy i Sta 
rostwa z wygódkami dla rabusiów i złodziei, nie wy” 
starczą tutaj, potrzeba sprężystej i czojnej władzy po” 
litycznej, a szczególnie sprytnych i doświadczonych de 
tektiwów cywilnych i żandarmów, którzy zdołsliby wytrop 

gniazdo organizacyi owych napadów. Płacimy ogrom 
podatki, więc mamy prawo żądać od Władzy opie 

osób i mienia, a tej w Jasielskiem nie czujemy woaće, 
Przeciwnie, rabusie i złodzieje widocznie rozzuchwalsją 
się bezkarnością i może pod naszym bokiem knojg 
napady na cudzą własność. Nadto rozeszła się W ty 


ś | 
stronach wieść, że w pogranicznych Węgrzech kilku- 


nastu kryminalistów zdołało uciec z więzienia i snuje 
sig po lasach Żmigrodzkich; z tego powodu przesyłkom 
pocztowym towarzyszy żandarm na kcźle. To wszystko 


niepokoi wielce umysły i oczekujemy niecierpliwie ener" | 


gicznej pomocy rządowej, której miejscowe organa nie 
są dać w stanió — ut exempla docent. 

Z innych nowin doncszę, że gimnazyum W 
skompletowano nareszcie ósmą 
ma przejść na etat rządowy. Młódź się doń garnie, a do 
pierwszej klasy zapisało się przeszło 70 uczniów. U- 
bóstwo jednak wielkie, a z mnogich krajowych stypen” 
dyów dla Jasła zaledwie okruchy się dostają, chociaż 
młodzież szkolna tutejsza poczciwa, bogobojna i chętna 
do nauki. Obiecoje nam tskże wasz księgarz Nowolec 
otworzyć tutaj księgarnię podobną, jak w Nowym-Sączu. 
Przesyłamy mu ztąd serdeczne: Szczęść Boże! 

— Krosno 5 września, 

(St. B.) Bawiąc przez kilka tygodni w czasie wa- 
kacyj na wsi w Krośnieńskiem, miałem sposobność obco- 
wania i rozmawiania z ludem wiejskim, co było mi to 
tem łatwiejszem, że urodzony i wychowany w tamtych 


Jaśle 
klasą i od Nowego Roku | 


okolicach, znam zwyczaje i wymagania tamtejszych wło” 
ścian. Otóż lad tamtejszy ma wiele zamiłowania do 0” > 


powiadań; wiele teź utrzymuje się pomiędzy nim legend 
i podań, Jak jednak niektóre z nich dla braku znajo” 
mości dziejów ojczystych są przekręcone, dowodem tego 
jest opowiadanie, które słyszałem od jednego gospoda- 
rza z Żeglec, (jedna mila od Krosna w stronę połu- 
dniową), a którego treść tutaj przytaczam. Brzmi: ono 
mniej więcej tak: 


„W bardzo dawnych czasach po śmierci jednego z kró- i 
lów polskich ubiegało się o tron wielu kandydatów. Naj- 
więcej zwolenników mieli: właściciel Odrzykonia, wia- 


Ściciel Miejsca i właściciel Dukli. Z tych pan odrzy- 
koński, (tak się wyrażał ów gospodarz), był popierany 
przez Polaków, pan z Miejsca miał po awej stronię Bo- 
syan, albowiem ówczesna cesarzowa Rosyjska była w nim 


zakochana; pan dukielski wreszcie był popierany przez 


Niemców. Polacy wybrali królem pana odrzykońskiego. 
Nie utrzymał on się jednak przy tronie, bo cesarzowa 
Rosyjska przysłała swemu faworytowi na pomoc ogromne 
wojsko, które podstąpiło pod Odrzykoń, zamek zdobyło 
i zbnrzyło, a Samego pana odrzykońskiego żywcem spa” 
liło, Pan dukielski przestraszony tym wypadkiem, uciekł 
za granicg, gdzie podobno został otruty; w taki spo” 
sób utrzymał się przy władzy pan z Miejsca, ale za 
jego rządów śle było w kraju, bo rządzili więcej Mo- 
skale niż on. Był on też mściwy, wytępił całą rodzinę 


pana odzykońskiego, a jego zamku nie pozwolił nikomu | 


odbudować, aby jego ruiny były na zawsze postrachem 
dla wszystkich, którzyby się chcieli opierać władzy kró- 
lewskiej. I od owego to czasu, aż dotąd zamek QOdrzy- 
koński leży w ruinach,* 

Oto treść opowiadania. 
nieszczęśliwej elekcyi Augusta III? Boć ów pan Od- 
rzykoński obrany królem przez Polaków ale ulegający 
przemócy Rosyan to Stanisław Leszczyński, tylko ko- 
niec obadwóch zupełnie inny. 


Ów pan x Miejsca, to 


Któż nie widzi na jego tle 


August III, forytowany 'na króla polskiego głównie przes í 


Rosyan ; ale. skąd miłość cesarzowej Rosyjskiej ku niemu? 


Pod tym względem nasuwa się na myśl Stanisław Au- 


gust, ale w takim razie kogo ma przedstawiać pan 0- 
drzykoński i pan Dukielski? Ostatni, jako popierany 
przeź Niemców, upaść musi i przy elekcyi Augusta III, 
bo Niemcy stali przy elekcyi wraz z Rosyanami po 
stronie Augusta, —- ale poniekąd przy tej elekcyi pan 
Dakielski miałby miojscó jako kandydat stronnictwa 
francuzkiego, potrzebaby tylko w opowiadaniu p 

nie Niemców, sle stronnictwo francuzkie. Krótko, w ca- 
łem opowiadaniu pełno mieszaniny i trudno znaleźć punkt 


wyjście. A w tem wszystkiem zamek Odrzykoński, albo 


raczej jego ruiny jakże niepotrzebnie zajmują . miejące? 
jak tu pogodzić z opowiadaniem wszystkie fakta. histo- 
ryczne i podania o zamku Odrzykońskim skąd inąd 
znane? Jężeli wszędzie pomiędzy ludem wiejskim kwitnie 
taka znajomość historyi polskiej, jeżeli wszędzie podania 
tak są gmatwane z wypadkami historycznemi, wtedy 
zdaje się, że wątek do dziejów przedchrześciańskich, 
za jaki zalecają podania ludowe, wnet będzie stracony. 
Dlatego też powinno to być zadaniem duchowieństwa, 
nauczycieli wiejskich i wszystkich którzy mają styczność 
z ludem wiejskim, a znają dzieje ojczyste, aby znajo- 
mość historyi polskiej krzewić między włościanami. Wten- 
czas poznają oni sami łatwo prawdę, rozróżnią fakta hi- 
storyczne od podań, oczyszczą te ostatnie z przymieszek 
i w taki sposób podania będą dopiero mogły służyć do 
objaśnienia naszej historyi najdawniejszej. 

— Obchodząc dorocznie zwycięstwo: króla Jana m 
nah Turkami i odsiecz Wiednia, w pamięć którego od- 
bywa sią msza na Kahlenbergu, Stowarzyszenie polskie 
rzemieślników w Wiedniu pod nazwą „Siła* odbędzie 
w niedzielę 12 bm. wycieczkę na górę Kahlenberg, a do 
udziału w niej zaprasza rodaków bawiących w Wiedniu 
czy 8% członkami stowarzyszenia albo nie. Można się 
w tym celu zebrać bądź w Volksgarten o godz. Sej 
rano, bądź w hotelu na Kahlenbergu o 1lej. 

— Habemus papam !... mamy tajnego delegata a- 
postolskiego! — woła pruska prokuratorya poznańska, 
czy też gnieźnieńska. Podobno dnia 18 b. m. toczyć 
się będzie przed sądem poznańskim proces przeciw Ks. 
kanonikowi Kurowskiemu „o nieprawa wdzieranie 
się w atrybucye biskupie“. Całym poszlakiem, który z piersi 
prokuratoryi pruskiej wywołuje radusny okrzyk habemus 


zasługi Burmistrza, który gorliwie zajął się budową |papam|, jest to, że niektóre rozporządzenia władzy 


nowego gmachu. W końcu wykazał potrzebę założenia 
bursy dla ubogiej młodzieży, niewątpiąc , że ta przyjdzie 
do skutku, gdyż oflarność mieszczan i duchowieństwa 
w tej okolicy daje mu tego pewność. Uczeń klasy 8ej 
p. Bizoń dziękował w imienin młodzieży za opiekę, jakiej 
doznaje w tem mieście. W końcu przemówił Dr Gra- 
czyński w imieniu radnych, dziękując publicznie p. Bur- 
mistrzowi za jego gorliwe zajęcie Się budową nowego 
gmachu. Po okrzykach na cześć Najj. Pana strzelano 
z moździęży i grała muzyka, uczniowie zaś śpiewali 
chórem. 

— Jasło 8 września. 

....$. Jak wczoraj telegrafem doniosłem, napadli zło- 
dzieje w nocy d. 7 b. m. dwór w Trzcinicy hr. Włod- 
ków, kasę żelazną do posadzki przyśrubowaną oderwali, 
do ogrodu wywlekli, tamże rozbili, i srebro, złoto oraz 
klejnoty w niej przechowane, zabrali. Śmiały ten napad 
przeraził całą okolicę, gdyż rzeczywiście nikt z nas nie 
jest pewnym swej własnsści. Wszystkim przypomniała 
sig owa słynna kradzież kasy powiatowej w Jaśle, o któ- 
rej w Sejmie tyle było rozpraw, a która po dziś dzień 
nie wykryta. Równie niewykryty napad nocny na dwór 
w Bieździedźy hr Romera, rabunek w Żółkowie, kra- 
dzież ogromna papierów publicznych w Sulistrowy — 
zgoła, zapanował w tych Stronach bezrząd, wymagający 


duchownej, wydane do tego lub owego. z duchownych, 
pieczętowane były głoską K., a pieczęć tę, czy też po- 
dobną, znaleziono podczas rewizyi policyjnej u ke. Ku- 
rowskiego. Niektórzy kapłąni zdradziecko oddali te, roz- 
porządzenia w ręce władz pruskich, Pomiędzy zapozwa- 
nymi na świadki przeciw X. Kurowskiemą duchownymi, 
będą prawdopoecbnie i ci, którzy więtój cesarzowi niż 
Bogu przypodobać się, uznali „za stosowną... Na terminie 
pewnie już nie będą mogli stawiać Światła pod korzec, 
dotychczas bowiem nie śmieli wystąpić jawnię. 

— Odpowiedzialny redaktor. Driennika Pernań- 
skiego p. Stanisław Bronikowski stanął d. 4 b, m. 
przed kratkami sądn poznańskiego, oskarżony o obrazę 
króla pruskiego i kanclerza niemieckiego, której proku- 
ratorya dopatrzyła się w artykulika pod napisem: „Ze 
stolicy miliardów“. Było to tłómaczenie vstopu z dzieła 
Viktora Tissota Voyage duw pays dés milliards, ustę- 
pu opiaującego Berlin. Dziennik nie tłómaczył. go 
z oryginału, lecz wedle wyjątków podanych przez nie- 
mieckie pisma poznańskie Posener Ztg i Ostdeutsche 
Ztg. Cò pismom niemieckim uszło bezkaroie, za to po- 
ciggnięto Dziennik Poznański do cdpowiedzialuości i 
rzeczywiście skazano p. Bronikowskiego na trzy miesią- 
ce więzienia. Prokuratorya wniosła o sześć miesięcy. 
ILy:a des juges!.. Ponieważ mowa o procesach pra- 
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koić umysły przez pojednawcze postępowanie i z8- 
dawalniaj 


ednak spodziewać się m 
niające ulepszenia. 
Nie idzi3 dziś o to, kto wziął inicyatywę w dy- 


głanisław Zakrzewski z żoną wł. d. z Więcławic, A. Za-| ność Palerma i Sycylii, nierozłączną od pomyślno- |dniej akoyi, w każdym razie 3 
jeski z Tarnowa, Antoni Chlebowski z siostrą z War- |śoi Włoch. można wyjaśnień przynajmnie, takich, któreby cie- 
Omów, x których siedm już roustrzygniętych w ton szawy, Stefan Zakrzeński wł. d. z Kongresówki. „Palermo 7 września, Królewicz Humbert od- kawość Węgrów zaspokoiły. Bo że wyjaśnien'a te 
sposób, że redaktora Gazety Toruńskiej skazano na HOTEL SASKI: Jan Borkowski pułkownik z Peters- jechał do Neapolu wraz z ministrami Min ghet- nie będą miały ns oku zaspokojenia ciekawości za- 
Przeszło cztery miesiące więzienia; reszta procesów cze” | burga, Eugeniusz Chevalier inżynier z Paryża, Nahm- tim i Finalim. 1 s granicy, a szozególniej Anglii , wyczekującej xie- 
ka rozstrzygnięcia. Ciekawy jest jeden z tych procesów | mascher z Berlina, D. Detke z Kongresówki, Edmund Wiadryt 7 września. Jak Diario donosi, Don |cierpliwie przyszłej sesgi delegacyi, to wicej niż 
0 tyle, że chodzi o obrazę nasłanego do Torana ajenta, | Jastrzębski wł. dóbr z Galicyi, Zygmunt Rościszewski 
niejakiego Rexa, obrazę popełniong w ten sposób, iż | z Kongresówki, Marya Parjady, Jadwiga Semmler, Cecylia 
Prawdopodobnie przez niedopatrzenie 5ię korektora WJ- | Omiecińska z Warszawy, Kazimierz Heldt z Warszawy, 
padła przed nazwiskiem Rex głoska p. (skrócenie Wy- | Henryk Hadziński z Łancuta, Jan Sieroszewski z Go- 
razu „pan*). Czytelnicy powezmą ztąd wyobrażenie, za |rajowic, Aleksander Winogradow z Petersburga, Karol 
00 to władze pruskie wytaczają procesy redaktorom pism | Kohn z Wiednia, Konstanty Gąsowski z Warszawy, 
polskich. gpREB Urszula Musakowska cb. z Podola, hr. Cecylia Ponińska 
— Nr 36 Gazety sądowej warszawskiej zawiera: |w.d. z Wołynia, Emilia i Julian Brundzichowie z Kon- 
Postanowienia i rozporządzenia rządowe ; — Bankructwo | gresówki, Wł. Zbyszewski z Paryza, Euf. Liczbińska 
proste nie jest karalne; — Kronika cywilna; — Bądowni- |z Kongresówki, Fr. Horwarter z Czech, hr. Łempicka 
ciwo gminne; — Korespondencya 7 Wiednia; — Kronika | wł. d. z Kucie, Fr. Flimming z Katowic, T. Manasie- 
zagraniczna; — Przegląd bibliograficzny; — Wiadomości | wicz z Kamieńca, Aug. Bobrownicki wł. d. z Galicyi, 
bieżące krajowe i zagraniczne; — Odcinek: Prawa antorów | K. Suchodolski wł.d. z Sosnowa, T. Grocholski wł. dóbr 
1 artystów. ą TRZ: , fz Wołynia, K. Piegłowski z Rosyi, L. Spiess z War- 
— W ciągu sierpnia aż 33 osób dopuściło się w Wie- |szawy, R. Piłat ze Lwowa, Joachim hr. Rostworowski 
dniu śamobójstwa. Najstarszy samobójca liczył lat 81,|wł. d. z Galicyi, K. Sosnowski z Tarnowa, Jan Wład. 
najmłodszy 14. Na tych 33 osób, było 8 kobiet; w lipcu | Szozepanowski ze Lwowa, Stefan Nemethy z Pesztn, 
było samobójstw W Wiedniu 23. Troska o utrzymanie | Michał Dragomanow prof. z Kijowa. 
się, zdaje się być najwięcej powodem do odebrania sobie] HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM: Stanisław 
życia; u kobiet zaś miłość bywa najczęściej przyczyną. | Abramowicz z familiq wł. d. z Rosyi, Bronisław Zieliń- 
— Fryderyk Wondrich, z Horzowic w Czechach, asy- | „ķi ; ky 
sań ra Berni ARE ,, ski wł. d. z Kongresówki, Aug. Pieczyńska z Kongre- 
ai isee 0000 , POZA CST TASI 9 listów | sówki, Fr. Kassius z Kongresówki, Kreicer z Warszawy. 
pieniężnych, wartości 80,743 złr., zbiegł d. 2 b. m., 8 L Tr k ki K sówki P Berinto m ilig 
jak dał się słyszeć, miał się udać do powstania herce- „Trzaskowski z Kongresówki, F. Borintowa i 3 
Prg P ERDA z Warszawy, L. Wyźykowski z Wiednia 8. Grnszczyń- 
wińskiego. Przypaścić jednak można, że nie dla po-| zyj E , 
go eg E N i ? la po- faki z Radomia, Tad. Suchecki z Kongresówki, Wacław 
wstańców skradł pieniądze, a zatem zapewne nie tam PAJOR 1 
ż A ż Czapliński z familig z Kongresówki, Józef Konopacki 
oz — swój kapitał. Za ujęcie go naznaczono |z Kongresówki 
00 złr. y. £ 8 A ż 
— Wykazało się, że w zarządzie Syberyi zginęło HOTEL POLLERA : Józef Wierzbowski z Warszawy, 
gdzieś 140,000 rubli, wyk ób zesłanych Jan Wesołowski z Poznania, bar. Wranzel z Wiednia, 
mage egeat inap Ajanlar nych na Sybe” | Leopold Chibik x Slemienia, Gustaw Bornsuer Z Dre- 
które pisma urzędowe nadesłane przez Senat rządzący zma, M. Heutler z familią z TROP, H. Mültag ob. 
do Irkucka, nie były od kilku lat otwierane. z Warszawy, Franciszek Dubowski z Warszawy, Eryk 
, A LE Wolbenheyer z Bielska, Władysław Schnede ob. z War- 
— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk i Wasilewski 
ięknych w biskupim pałac licy Franci tuk | gzawy, Teofi Wasi ewski z Rzeszowa, Teodor Hille ob. 
r o aa pałacu przy u d zie: swym z Prus, Władysław Klominek z Jasła, H. Masse z Ja- 
twarta codziennie od godziny 11ej do prócz ponie- | worznia, X. D. Wendland z Poznania, Joanna Kuńska 


towych, więc dodajmy, że Gazecie Toruńskiej w 
prze- 
Ciągu trzech miesięcy wytoczono dwadzieścia pro- 


Carlos kazał uwięzić Mendirego i kilka in- | powna. 
nych osób posądzonych o brak lojalności. W oko- W Izbie magnatów sejmu węgierskiego przedło- 
iicy Estelli rozpoczyna się znowu działanie wo-|żyła już komisya projekt adresu. Projekt ten 
jonne. jest od początku do końca parafrazą mowy troo- 
Madryt 7 września. Dorregatay ścigany wej, ważniejsze ustępy są tylko dwa, mianowicie 
orzez wojska królewskie, ciągnie w 1,500 ludzi|o reformie Izby wyższej i o polityce zagranicznej 
przez dolinę Ronośl w Nawarze, straciwszy mate- | hr. Andrassego. Co do pierwszej projekt nesu78 
ryały wojenne. W Biskai przybywa oznak przy- | tyle różnych zastrzeżeń, iż wątpić można, 02y re- 
chylnych pokojowi. Krążą pogłoski uzasadnione, że |forma ta istotnie będzie przeprowsdzoną w tym 
przyjdzie do skutku ugoda. Z nad granicy donoszą, | kierunku, jakiego od dawsa oczekują t. j. czy Izba 
że do Tolosy przybyli delegaci Watykanu z dora- | wyższa nie pozostanie nadal choćby tylko częścio- 
dzeniem pokoju. wą „przeszkodą ustawodawstwa*, jak ją zawsze 
Cetynia 7 września. Onegdaj zaszła uporczy- | uazywali Deakiści. Co do polityki zagranicznej br. 
wa walka pod Dabrą, gdzie 3000 Nizamów z jedną | Andraasego, projekt wyraża się o niej wprawdzie 
bateryą uderzyło na 700 powstańców. Bój trwał |z uznaniem, ale natychmiast podności, iż główna 
do późnego wieczora. Turcy zostali pobici i stra- | zasługa utrzymania dobrych stosunków z moostr- 


zaczęły się ruchy z Serbii i Hercegowiny a wysta- 
nie konsulów zagranicznych do. Mostaru nadawało 


Już też Serbia i Czarnogóra złożyły oświadcze- 
nia, że nie dopuszczą ochotnikom przedzierać się 
do obozu powstańców, a choćby to przyrzeczenie 
aie było przestrzeganem , świadczy ono jednak, iż 
rządy oboe przeciwne są zasilaniu powstania przez 
ochotników i że idzie im o spieszne stłumienie ru- 
cha Odwołanem też zostało doniesienie O najścia 
granicy serbskiej przez Turków, które miało po- 
służyć do rozjątrzenia Serbów. Również, jak utrzy- 
mują z Berlina, rząd rumuński oświadczył, iż za- 


o. Telegram urzędowy, otrzymany wczoraj przez j no chwalonem nie będzie, sądząc z progra- 
Portę z Serajewa, donosi, że banda Serbów z danka ami mo DanS Aoda" pojednal 


przez Dring pod Ozolnicą, została zupełnie przez | wniosku, aby wspólny komitet wziął rozwagę 
wo, sko tureckie pobitą. Wysyłka 500 karabinów wowczas a a fA peiling z aja 
iglicowych i 6 dział, przybywająca z Serbii dla |dujemy na porządku dziennym rzeczy zawsze się 
powstańców, wpadła w ręce władz tureckich. | powtarzające, a więc małżeństwo cywilne, ustawę | zmiany. 
Konstantynopol y września wieczór. Vali | starokatolicką, zupełne przeprowadzenie ustaw szkol- s 
Bośniacki donosi telegrafem pod d. 6 b. m.: Po- |nych, i t. d. O podniesieniu gospodarstwa i rol- 
wod do dej pe włosa którzy gee a> wroc syst niotwa, o zaradzeniu coraz większej nę: ludu 
aiku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w i powsze- |> Galicyi, A. Zakrzewski ob. z Kongresówki, Rościsław jary w Soczce i Mazarum, pobici zonali La 8 owę |morawskiego, o zimniejszeniu ciężar w, jakie na- | ka, 
mowie. | Piątkiewios z Tarnopola, Władysław Kardoliński wł. à | "10t dwa bataliony wysłane z Gatoki. Po trzech |kładają tam ustawy szkolne — o tem wszystkiem | prętig i znakomitezych gości ze wszystkich 
— Dnia 7 września pochmurno, chwilami deszcz |zę Lwowa, X. A. Kowalik z Oświęcimia, Salomon Be- spotkaniach wojsko obsadził jary, s powstańcy |mowy nie będzie; wiernokonstytucyjni członkowie 
termometr od 9'2 doszedł do 14'4 R. Dnia 8 pogoda: |qlich z Wrocławia, Jan Tabiesiewicz z Kongresówki zostawiwszy 150 zabitych i tyluż ranionych, rato- |zjązdu nie po to sig tam zbiorą. Narobić trochę 
termómetr od 8:1 doszedł 16-2 R. Barometr zwolna | ustaw Oestreicher z Galicyi. rv | wali się ucieczką; wojako straciło pięciu ludzi za- |wrzawy i hałasu — to cel zebrania. 
opada; dnia 9 września o godzinie Gej rano stan jegc bitych i jednego rannego. o uk D Cesarz Wilhelm jedzie 19g0 b. m. do Meklem-| Berlin 8 września. Książę Koimbry (brat króla 
był 33117, termometru 6'8 R. Wiatr północno | SEESE SE Konstantynopol KJ września "Nika wid. burgii na ówiczenia wojsk i ztamtąd do Rostoka | Portugalskiego) odjechał do Drezna. Poseł niemie- 
wschodni. pora uwęzdowa: gałanie wojska do eral id- | dla oglądania dwóch statków wojennych, a nastę joki w Petersburgu ks. Reuss, przyjmowany był tak- 
— W piątek dnia 10 września: Śgo Mikołaja z To RZEGLĄD POLITYCZNY. (Mis wszelkiój może stanie „rzesy na Gola sapo: pnie za jechać do Włoch ma zjadł ham Nordao- praos e i wraca wieczór do Peters- 
lentynu. zę yare w araw napase 4 tój ślędy, i u-|skim w Medyolanie. Kanclerz nie będzie mu po | burga. 
e” e ra, kę wyni być Serbii. y uwa- | dobno towarzyszył w tej podróży. Paryż 8 września. Dzienniki republikanckie 
) Pope” Posłowie niemieccy, ks. Reuss w Petersburga i |uderzają na pismo admirała Laroncióre le Nourry 


na cześć N. Pana. Wazysoy byli uradowani tą pier- 
wszą próbą. 


ZZ ZZZZZZZZ w TZ Depesse telegrafczne. 
i t : ; 
Gospodarstwo, przemysł i handel. chest A Jork aeie e ania repa ks. Hohenlohe w Paryżu przybyli na krótką chwilę |namzoyw żądają odebrania mu dowództwa 
roi gad ramkóz « Slmiteówek | CREYŚ 7 rka, Pim sdi Lara ję ajęty ymi az. Bl, Kd do, Bortian, i po posameni Ossa ada pa zyja poka w sprawia międesarodo 
a a * zę: A : R z 
le Noury, Odczytane na uczcie w Evreux, upomi- | walki między białymi a murzynami. Biali, którzy swoje. wego sądu rozjemczego, ukończyła narady swoje. 


Komitet c. k. Towarzystwa gosp. gal. ogłasza : |na stronnictwo konserwatywne do zgody. Admirał | byli uzbrojeni, trzymają straż miasta, rozpędzili y s ; : 
które mają być przedmiotem obrad tego zjazdu h erae uważa za konserwatywnych wszystkich tych, któ: | czarnych i zabili oraz ranili 40 czarnych. Guber- |. Schles.- Volks Ztg wylicza następnie powody, dla epa ię Larsa nią trase A aema? rodki 
września i następnych, a mianowicie: 1) Jakich zmian | rzy odpychają doktrynę rewolucyjną 4go wrzęśnia, | nator domaga się od przywódzców partyi demo- jakich występowała przeciw obchodowi sedańskiemu: c1e pana zbrojaemu pokojowi I w zują Śr Ę 
doznać muszą nasze gospodarstwa w obec zmiany sto- |i OŚwiadcza, iż będzie tak długo wiernym zwolen- kratycznej posiłków dlą przywrócenia porządku. „Równocześnie z obchodem narodzenia się zewnę- | ProPagancy, mianowicie w tym kierunku, aby wy- 
sunków ekonomicznych w kraju naszym? 2) Czyli zam- | nikiem rządu Mac-Mahona, dopóki ten nie zejdzie trznój jedności niemieckićj a wewnętrznego sążni- | boroy takich tylko stawiali kandydatów, którzy obie- 
knięcie granicy od Mołdo-Wołoszy i państwa rosyjskie- | z drogi konserwatywnej, na której się dziś sku- stego rozdarcia, przypadają również moralne narodzi: oają obstawać za rozbrojeniem. _ 
go dla przypędu bydła da się przeprowadzić bez szkody | pisją gorliwe jego usiłowania. Wszelako — dodaje ny pięciu miliardów i wprowadzenia ekonomicznego Paryż 9 września. Urzędownie donoszą: Ad- 
dla gospodarstwa krajowego? 3) Czyli ujednostajnienie admirał — żądam, aby Francya, jeśli nadejdzie 
kierunku w budowli bydła jest pożądane? i w jakich | Chwila, że będzie mogła” odzyskać wolny wybór, 
aain hodowla bydła mlecznego, opasowego lub ro- | zajęła miejsce w koncercie europejskim, jakiego 
zego jest wskazaną? 4) Czy stosownem jest użycie nie dozwsla jej dziś zająć obecna forma rządu. 
rasy Schorthorn do poprawienia bydła rogatego w kraju Paryż 7 września. Z Mons wyszło 500 piel- 
naszym? 5) Jaki kierunek owczarstwa w większych grzymów, Belgów, Irlandczyków, Holendrów i Niem- jarai da tym względem czerpać wiadomości ze A 
gospodarstwach naszych przedstawia się najkorzystnićj | ów, w tej liczbie Niemców óW to 50, nie ma zaś |afer rządowych. P. Breisky nie jest podobno je- przymusowe przesiedlanie ludzi moralnych , księży, 
dla przyszłości i jak go przy dzisiejszym stanie owczar- między niemi znakomitości. Pielgrzymi zatrzymają dnak z urzędu wysłany w jakiejś specyalnej misyi. onni : c luck I 
stwa utrzymać lub osiągnąć można. 6) Czyli przecho- się w Lourdes trzy dni. Zabroniono mów poli-| Hr. Andrassy nie przedłoży W tym roku delega- płacy, teorye wygłodzenia, zepsucie opinii publi- 
i z cznój przez najęte pisma i złe przykłady, codzień 


wywanie nawozu pod bydłem jest dobrem i jak to robić tycznych. cyom księgi czerwonej, lecz tylko zbiór depesz j 27 à | 
należy? Czy użycie nawozów sztucznych pdęciadź szyki Paryż 7 września. Przybyło tu o godz. 5 '/, | treści Maliowojoktożnej! Tak przynajmniej za- | większy upadek obyczajów, handlu, przemysłu i 


stosunkom ekonomicznym i jakich, pod które rośliny | pięciuset belgijskich pielgrzymów, między który mi | pewniają dzienniki wiedeńskie urzędowe i nieurzę- | rękodzieł, wzrost zastraszejący bezreligijności, u- 
używać należy? 7) W jaki sposób zwiększyć przychód było nieco Niemców; udali się oni zaraz oddziała- | dowe, wierzyć im zaś można, bo jak księga czer- cisk podatkowy, nietolerancya, „zawiść stronnictw, 
z łąk naszych w ogóle, z łąk torfowych w szczególności? | mi do kościoła Notre Dame des Victoires, gdzie | wona już z samego początku nie miała i mieć nie- |służalstwo oraz polityczne i niepolityczne obłude 
8) Ozy zakwaszonie karmy dia bydła jest korzystne ? udzielono im błogosławieństwa. O 116j w nocy | mogła tej doniosłości, jakąby mieć powinna, jeżeli |* potwarz, nakonieo przymus sumienia, brak wol- 
jakie rośliny zakwaszać można? w jaki sposób? 9) Jakim udali się w. dalszą podróż do Issonden. Mało w o-|miała dać prawdziwy i dokładny obraz akoyi dy- ności, nienawiść l pełnione wię- 
zmianom uledz winny gospodarstwa lasowe, W 82020- góle zebrało się ciekawych i nio przy tem nie plomatycznej ministerstwa spraw zagranicznych, tak zienia, wakanse kapłańskie, zamknięte kościoły, 
OŚci o ile wprowadzenie gospodarstwa nizkopiennego zaszło. też z każdym rokiem wartość jej zmniejszała się, — probostwa i szkoły, danie jednemu wszystkiego p | zr AA 

m? niemnićj, czy cięcia tak zwane „Dunckel- |, IE m 6 września. Voce della Verità donosi, |i słusznie hr. Andracsy woale przedłożyć jej nie za- drugiemu niczego, a wreszcie wolność druku:*, _ | Mursa. Wiedeń 9 września, godz. 2 m. 30 

Schläge“ są zalecenia godne? 10) Jakie maszyny 54 |Ż9 y kardynałami mającymi być mianowanymi | mierzą. To, coby w niej mógł przedłożyć, już da- Właśnie teraz przybywają do Francyi pielgrzymi | po poł. Renta papierowa 7050 — Renta srebrna 
W naszych stosunkach gospodar. wskazane? na co przy na przyszłym konsystorzu, jest także mnagr Se-|wno doniosły, rozebrały i szczegółowo omówiły z Niemiec, Belgii, Holandyi i Anglii. „Rząd poczy- 73.75.— Losy z r. 1860 112'50. —- Akvye Banku 
wyborze takowych uważać należy. ratini, biskup w Viterbo. dzienniki. Nie można atoli £ tego, że księga czer- nił wszelkie możebne kroki, aby odjąć tej piel- Narod. 928.— Akcye kredytowe 21275. — Londyn 
W aż Ya iaka bę: gann nie będzie przedłożoną , wyprowadzać mie: gumo cechę polityczną. Z tego powodu ajencys hete — Srebro 101:75. — Napoleony 8.91'/4 

: 8 : e pielgrzymów z dyecezyi Laval. Na onsysto- |sku, że akoya dyplomatyczna br. Andrassego, czyli Dukaty ——. — — Mark skich 


rozwoju krachu i bankructwa, stagunoyi handlu a mirał La Ronciórę le Noury, który w piśmie 


ibierstwa w przemyśle i akoyach. N nie w |Swojem w, stąpił z popieraniem monarchii, usunię- 
paan r antop tym został z dowództwa eskadry morza Śródziem- | 


: t : s Bp : nego, a admirał Roze w miejsce jego mianowany. 
naszego kraju. Ponieważ p. Breisky nie jest znany kowskich karnych, przymus zeznań sądowych, | Dekret rządowy nie przytacza jednak Żadnego Eo- 


Miedyolan 9 września. Perseveranza donosi, 
że ze względu na uroczytości mające się odbyć pod- 
czas pobytu w tem mieście cesarza Niemieckiego, 4 
pobyt Cesarza naznaczony jest na trzy dni. W to- 
warzystwie Cesarza znajdować si będą książęta ? 
niemieccy. Król Włoski będzie miał z sobą wszyst- 
kich książąt domu Sabaudzkiego. — ` 

Belgrad 8 września. Dziś rano o 4ej książę 
Milan wyjechał do Kragujewaczu z orszakiem swo- 
im wojskowym przy huku dział. Jutro po południu 


— — 


pra 

Lombardy 105-50. Losy z r. 1864 135:25:— -Akoya 
kolei Karola Ludwika 224—. gp + Lwowsko- 
Akcye kolei węg. półn 


Dochód od 27 i ei 1 : ża bi ; ią- ja ż i i d Jak już doniósł 
go sierpnia do 2go września: względem mianowania biskupów hiszpańskich ocią: | będzie już zupełnie rzedmiotem obrad w delega ak j oniósł nam telegram, Journal de St. Pe- Sarola . 
4 > i 1874 r. ga się, obsadzi Papież opróżnione biskupstwa hi- | cyach, nia tylko bawię budżet sam, ale wiele in- |żersburg rozbierając korespondencyę Havasa z Kon- | Czerniowieckiej 1387:50. — Ake 4 
zk. 191.791 0. — mhr. 179,863 c. 93 szpańskie z wyjątkiem trzech. Mianowania te roz- | nych okoliczności nasunąć może wód do rozpraw stantynopola, mówi, że ta mięsza prawdę ze zmy- wsohod. 11775. — Akcye kolei węg.-wschod. 48.15 
Dochód a teo akni s ORRY -** |ciągoą się także do części kraju przez Karlistów |w tym kierunku. Dość przypomnieć, że sprawa her- |óleniem. Inicyatywa zaś wystąpienia dyploma- Losy tureckie 51-25. — Obligacye indemn. galicyj- 
1go atycznia do 26go sierpnia: zsjętego.— Senator Satriano domaga sig wypu- cegowińska, tak Węgrom bliska, a w której Au- |cyi w sprawie hercegowińskiej należy się Rosyi. skie 85:75. — Losy premiowe węgierskie 80. - 
zł. 6,678,367 c. 37 ułr. 8,251,696 o. 13 |szczenia swego tymczasowo na wolność.. strya niepoślednią pod względem dyplomatycznym | Ta bowiem wiedząc, że Austryę przedewszystkiem póła. ag z OP. ogn ppm Akcye kolei 


52-78. Akcye_franko-qustr. 3175 — Tal. 16525.— i 
Ruble 15287. 
Usposobienie giełdy : stałe. 


Ogółem dochód: 1875 r. 1874 r. Palermo 6 września. Na uczcie danej dle | odgrywa rolę, prawie z pewnością milczeniem po- | obchodzić muszą wypadki na Wschodzie, ofiarowa- 
złe. 6,876,094 c. 37 mlr; 8,431,560 c. o6 |królewicza przez municypalność, syndyk wzniósł to- | miniętą nie będzie. Ważnem tylko i poniekąd cio- |ła jej pomoc w jej krokach dyplomatycznych, pew- 
á ast na cześć króla i królewicza, przy czem rzekł: i 1 ną będąc, że idzie tylko o utrzymanie status quo 
IPeszt cgo września. (Targ sbodowy) „Król jest objawem narodowego uczucia Włoch ;|oi, którzy oczekują w skutek interpelacyj członków Podobnież zgodzono się na to w Berlinie; poczem 
Dowó go Ż ; Ia miasto miało temi dniami sposobność wyrażenia delegacyi, odkryć dyplomatycznych ciekawych idla|wezwano inae państwa do udziału na podstawie 
s: PSY mały, ceny stałe. Żyto mdło, jay | swego przywiązania do instytucyi i swojego zami- powstania hercegowińskiego korzystnych, doznaję utrzymania stanu rzeczy. Nie mogło być przeto 
poszukiwany , cena podnosi gig, reszta produktów Í owania jedności ojczyzny, przyjmując z zapałem przykrego zawodu. Ę ù mowy o. zamiarze interwencyi; gdyż ugoda nastą- 
zmiany. Owies po cenie stałej. 4:55, | prólewicza i ocenisjąc wartość i cnoty dynastyi sa | Zapewne, iż hr. Andrassy nie rozwinie przed de- | piła na podstawie szanowania traktatów. Gdy nie- 

na 87 p zę p” 81 funtów po 4:45 do kk baudzkiej*. Królewicz podziękował miastu i muni- |legacyami całej swej polityki, całego swego planu | pokoje ponawisją się na półwyspie Bałkańskim od 
żyto po road p = 2 b „A a O tę pp pr cypalności zs/przyjęcie i wzniósł toast na pomyśl: |i przeprowadzonej dotychczas w sprawie wacho- | czasu do czasu, przeto pożądanem jest, aby u4po- 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDĄWOŁ 
Amtomi Kłobukowski. 
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Dnia Sgo b. m. 
po godzinie 106j wieczorem , przechodząc 
z Małego Rynku ulicą Grodzką na Kanon- 
ną — zgubiono okrycie czarne 
kaszmirowe, obszyte szeroką koronką. — 
Uprasza się łaskawego znalazcę o oddanie 
tegoż za nagrodą na ulicę Kanonną L. 126 
na II. piętro w podwórzu. (2291) 


Folwark Olszyny 


do dóbr .Rzędzianowioe należący, w po- 
wiecie Mieleckim, pół mili od Mielca przy 
drodze do Czermina położony, obejmujący 
w jednym obszarze przeszło 100 mor- 
gów gruntu i kilkadziesiąt morgów w 0so- 
bnych kawałkach w przednićj nadwiślań- 
skićj glebie, bez budynków, jest w całości 
lub w drodze parcelacyi z wolnój ręki do 
sprzedanią. — Bliższa wiadomość w kan- 


oelaryi adwokata Dra Busia w Miolou. 
(2236-1-3) 


Młody człowiek 


z Prus książęcych, żonaty, obeznany 
dokładnie z wszystkiemi gałęziami go- 
spodarstwa, życzy sobie przyjąć posadę 
administratora lub zarządcy 
w Galicyi. — Bliższych szczegółów 
udzieli Administracya Pań- 
stwa IDembicy. (2224-1-3) 


Rodzicom choącym kształoló swe 
dziatki w szkołach niemieckich 
ludowych, realnych i gimnazyalnych, po- 
daje się adres, gdzie mogą umieścić bez- 
piecznie i wygodnie takowe. Obok po- 
mocy prywatnój w językach niemieckim, 
francuskim, stoi w domu fortepian do 
ćwiczeń. (2237-1-2) 

Karol Radke, 


nauczyciel szkoły komunalnój w Błałćj- 
Bielsku, w domu Dr. Eisenberga. 


W powrocie do Warszawy mam zasz- 
„czyt oznajmić Szanownćj Publiczno- 
czności, że zabawię tu jakiś czas w celu 
udzielania lekcyj 


Nauki kroju sukien damskich 
i inych kształtów. 


Polecając się jako specyalistka powyż- 
szćj nauki, polecam Szan. Paniom najlep- 
szy system francuski podług wyrachowania 
technicznego (jako nowość), który ze wzglę- 
du swój elegancyi, jakoteż w praktyce od- 
miany form, tak łatwy do pojęcia, że _po 
czterech lekcyach podług miary suknie 
narysować i skroić można jaknajdokład- 


nićj. i 
L. Renne. 


(2232-1-) 
Nauczyciel domowy 


w pensyonacie dyrektora p. Gettlicha, 
ma jeszcze do dyspozycyi kilka wolnych 
godzin do udzielania gruntowněj nauki gry 
na tortepianie. (2283-1-3) 

Łaskawe oferty przyjmuje pod adresem: 
„Pan Dyrektor Gattlich przy ulicy Sto- 
larskićj pod L. 481.“ 


Rękawicznik 


obznajomiony z róbotami galante- 
ryjnemi i bandaży, znajdzie miej- 
sce za dobrem wynagrodzeniem 
u Józefa Suchana, ręka- 


wicznika w Ołomuńcu. 
(2235-1-3) 


Doza Laubhiitenfeste liefern koschere Myrthen- 
zweige in schöner Qualität Gebr. Villain, 


Kunstgärtner, Erfurt. (2228) 


, 

w Wiedniu, Stadt, Freiung, 
Ecke der Strauchgasse Nr. 1, 
poleca za poręczeniem pet as kr wyrobów 
następnie wymieniene przedmioty zajedna- 
ką cenę 


2/cnt. 


za łokieć wiedeński lub sztukę. 
Materye na suknie. 
Mohair lub świecące, czerwone szkockie 
materye wełniane, bareże, grenadyny, ecru, 
lenos, łokieć po ©. 


Suknie do prania. 

Perkale, piki na suknie, białe i zółte, ża- 
konety, batysty, gładkie i drukowane, baty- 
sty mołl i clair, tureckie kretony, łok:po $9 ©. 
Towary płócienne i łokcitowe. 

eby. płócienne */, szer, 40 łokci za sztukę 
złr. 10:80, płótno trwałe */, szer. 30 łokci, 
za sztukę złr. 8'10, płótno jtrwałe */, szer. 
łokieć po , BT c. 

Szyfon, dymka adamaszkowa, dymka atła- 
sowa, */, BRT. nankin */, szer, czerwony, bi 
i żółty, kanęfas */,*szer..nieprzyprawiany, ró- 
źowy i liliowy, ręczniki płócienne adama- 
szkowe i dreliszkowe, serwety adamaszkowe, 
białe chustki do nosa, barchan biały, nie- 
bieski, brunatny i kolorowy, firanki siatkowe, : 
moll i koronkowe */, szer. dywany długie, 
materye do sukien gimnast, 1 płótno rosyj- 
skie na ubiory dla dzieci, dymka na materace 
i meble, firanki czerwone i pstre cycowa 
a E saue) 0. ŻZOMIDJ Ua ue e. 
wani jedwabne 1 aksamit. 

e lub noblesse, jedwabne we wszelkic 
gładkich modnych kolorach, także z koloro- 
wą odwrotną stroną, pięć palców szerkię 
łokieć po i . « o. o oqs j.e . „DBIZe, 
Dwa palce szerok, dwa łokcie. wied. 93 e, 
Próby i spis towarów ma ią. 
danie opłat. 1,.darmo. (1367-14-25) 


LEM 


VELOUTINE: 


P 
dlatego to działa qzózgśliwie na skórę, 
siedostrzeżona przystaje do oise 


GR PAY 


Ozcionkami Drukarni Leona Paszkowskiego. 


fe EGZ 7 CBM ETC OKI mą DE ad AAA 1 z = 
= CZ 


D s U U U D 


ZDAOCOGOGCCZJ 


OSTRZEŻENIE. . 
Dowiedziawszy „się przypadkiem, że 
weksel na moje: imie wystawiony ma 
być w obiegu, a ja nigdy żadnego we- 
kslu niewystawiałem i nie podpisywa- 
łem, przeto ostrzegam każdego, iż w 
danym razie, nietylko że żadnego we- 
kslu niezaakceptuję, ani. też wypłacę, 
ale nadto «sprawcę podrobienia pocią- 
gnąłbym do odpowiedzialności na wła- 
ściwej drodze. (2216-2-3) 

Dnia 3 Września 1875 r. 

Emil Serkowski. 


W handlu Rumańczyka 


2 | przy ulicy Siennój obok Banku Arcybractwa 

» | Miłosierdzia, pod. Nr. 465 — dostać można 
Szmalcu najpiękniejszego funt po 49 
centów, Błoemimy po 45 cnt. (2212-2-4) 


Ogłoszenie. 

Na mocy polecenia c. k. Sądu kra-| 4% 
jowego w Krakowie z d. 2 Lipca 1875 r. |< 
L. 12195 podaję do publicznej wiado- | < 
mości, że przymusowa sprzedaż przez | 48 
publiczną licytacyę w sprawie P. Wil- 
helma Fenza przeciw P. Julii Baum- 
gartenowej na zaspokojenie należyto- 
ści 3,500 złr. w. austr. z przynależ. 
w egzekucyi zajętych i oszacowanych 
ruchomości, jakoto: książek, map, ry- 
cin i utworów artystycznych, tudzież 
sprzętów domowych, odbędzie się w do- | «® 
mu pod L. 334 dz. I. w Kra-| 4g 
kowie przy ul. Floryańskiej 
położonym, w dwóch terminach: 1 w | „sc 
dniu 41 Września b.r. i dni||___ 
następnych. 2 w dniu 25 
Września b. r. i dni nā- 
stępnych każdą razą o godzinie 
10ej przed południem. 

Na pierwszym - terminie ruchomości 
pomienione , niżej €eny szacunkowej 
sprzedane być nie mogą, zaś na dru- 
gim terminie także niżej tej ceny sprze- 
dawane będą za gotówkę. (2241-3-3) 


i RAAR RARA n ERBA RAR y 
BĘ" (znaczny Wybór, ceny umiarkowane) WE 
Papiery awykłe i rysunkowe, | Reiscejgi, reisbrety, reisszyny, 


Zeszyty, wzory rysunkowe; ołówki, kredki, węgle, 
Pióra, atrament, tornistry; Farby, tusz, pastele, (2125-8-) 


(WŁASNĄ PRACOWNIĘ... 
monogramów, biletów wizytowych, nagłówków 
na listach i kopertach. 


ZAKŁAD LINIOWANIA 


zeszytów nr oe e ksiąg handlowych 
poleca 


F. SZUKIEWICZ 


Ignacy Matusiński 
poleca swój nowo: otwarty ) b, 
= Magazyn towarów bławatnych, galanteryjnych i norymberskich -5s 
W RZESZOWIE 
przy ulicy Pańskiój Nr. 10, 
któren powiększony znacznie, zaopatrzony został na nadchodzącą porę jesienną 


Empecheur 


najnowszy przyrząd przeciwko. upławom no- 

cnym, rozsyła wraz z przepisem użycia po 

złr 2 za sztukę. John Zieger w 

Gradecu, Skład nowości gutaperkowych. 
(2219-3-30) 


Kraków dnia 27 Sierpnia 1875 r.| w bardzo piękny wybór materyj jedwabnych łyońskich czarnych i kolorowych, JIÓG J 
Julian Gutowski w aksamity lyońskie i welwety angielskie, popeliny irlandzkie, materye weł- Na porę [SIM dla dan 
c. k. Notaryusz jako komisarz sąd. | NIane na suknie z pierwszych domów francuskich i angielskich, odznaczają- najnowsze szlafroki oxford po złr. 6:50 


ce się wyborowym gatunkiem, gustem wytwornym i ceną nader przystępną, 
dalój w fiasnele białe i kolorowe, weby rumburskie, phidy i chustki lamowe, 
Hymalayav, ceraty, dywany, odpasowane i łokciowe, kc 


do złr. 7:50. 
watowane spodnice moiré i cloth po 
6, 7, 8, 9 do gtr, 12, 

Następnie wszelkie rodzaje „bieli- 
zny zimowej, jakoto: kaftaników fla- 
nelowych, majtek, spodnie it, d. do 
nabycia w składzie bielizny 
p. Louis Modern z Weie- 

nia w Krakowie w botelu 
Drezdeńskiem na I. piętrze. 

Zamówienia wykonane będą pun- 
*ktualnie i rzetelnie za żaliczką. 

(2253-2-) 


ar | Kredyt | = 


Zawiązawszy stosunki z instytucyami kre- 
dytowemi, jestem w możności dostarczać 
po zwykłych cenach, i z zu- 
pełną gwarancyą za doskonałość : 
wszelkie najnowsze mechaniczne, urządzenia 


skiego Srebra i SEE rzzkA nakrycia sto- fabryk roluiczo-przemysłowych, gorzelń, 


łowe, cukiernice, lichtarze i żyrandole, tace, czajniki, etagery, młynów, tartaków itd. itd. ; 

sitka do herbaty, maselniezki it. p po cenach fabry- 
eznych. 

Używane, zaopatrzone mojem iniieniem, przyjmuje się 


ołdry flanelowe i wato- 
wane, kapy na łóżka i serwety gobelinowe, podszewki wszelkiego rodzaju, 
tarlatany białe i kolorowe, kwiaty paryskie, koronki, wachlarze , rękawiczki 
męskie i damskie, parfumerye, portmonetki, kalosze, laski, parasole, kapelusze 
męskie i damskie, skarpetki, pończochy, bieliznę gotową męską i damską, 
negliżyki, grzebienie, szczotki, tudzież wszelkie przybory do szycia. 

DES" Kśomisowy skład bucików A. 6. Hanickićj 
z Krakowa. 

Poleca szczególnićj bardzo wielki wybór kortów i sukien na ubra- 
nia męskie z pierwszych domów krajowych i angielskich. 

Próbki na żądanie rozsyła się franco. 


Rządca dóbr 


żonaty, więcćj dobry admini- 
strator niż gospodarz rolny — 
znaleść może posadę. — Bliższa 
wiadomość w Biurze p. Karo- 
la Wolańskiego w Kra- 
kowie. (2156-2-) 


Pół tnzina gab. z połyskiem 7 złr. 


(2118-2-3) 


Ed. Lackner w Wiedniu 


Fabrykant wyrobów z ehińskiego srebra i Alpaki 
jedyny dostawca wszystkich kolejowych restauracyj itp. 


poleca w najlepszym gatunku wszelkie przedmioty z chiń- 


wszelkie machiny i narzędzia rolnicze wła- 
snego wyrobu i zagraniczne (541-16-) 


Ina kredyt! 


ŚCI ARCYKSIĘCIA 


3 


efektownie i starannie wykonywane fotografie z połys- 


ego wejrzenia, czyni zarazem trwalszemi. 


WYRZUTY CZERWONE \ Cena za sztukę z trwałego met 


zir. 1:50, a sra 7 i 
OPIERZCHŁOŚĆ pozłacane złr. 2 w. a. Za opakowanie 15 c. oddzielnie. | nów i Tyńca pod Krakowem. © 
sy PRYSZCZE Zamówienia wykonane będą punktualnie za zaliak lub poprzedniem nadeþłaniem należytości. Album to zawiera 24 najpię niejszych 


Adresować je należyź.Niederlage, WWehrzasee Nr. 9, Sechshaus, Wien. (1652-20-) 


widoków litografowanych w;kólorach. 

Cena w okładcć 4 złr., pięknie opra- 
«ne 5 złr. W. A. 

Do nabycia w zakładzie litografi- 
cznym M. Salba w Krakowie przy 
ulicy Różannćj pod L. 413 i w handlu 
papieru HH. Zychonia w Rynku 
głównym w Spiskim pałacu. 

Odprzedającym przy 6dbiorze ngj- 
tinićj 10, egzempl. za gotówkę, 1 złr. 
zniżki na egz. (1634-20-) 


a FAYARD & BLAYN 


jm przeciw gośćcowi, riieżytom, bolom, ra- 
MB. nom. nagniotkom, ópirzeniom i t. d- 

«© Skład contralny.w,Paryżu, na ulic 
(927-23-) | Mig aptekach. =: v 


eg y 
ao twarzy czyste | > 


Sztyftowe 
ręczne i kieratowe młocarnie 


wyrabiają specyalnię 


UMRATH : C"”” v PRADZE 


Fabryka machin rolniczych i lejarnia żelaza. 
| g Odsprzedający otrzymają zniżkę. -PE 
Każdy, kto się uda listownie do. firmy UMRATH 6 Co, w PRADZE, otrsyma 
darmo i opłatnie katalog fabryki, w którym są opisane ilustrowane 
wszelkie machiny, tadzież świadectwa o tychże, => = | 
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ZNAKOKITE POWODZENIE. 


Neuve St. Merri, 40-i we wszystkie 
(1673-38 ` 


Spółka akcyjna 


jestto MĄCZKA RYŻÓWA specyslnie 
x otowans z Biejjutom, 


JAN KLEEN 


LL |. . 1 . >- a 
zakład harmonij, Mariahilierstrasse 86 w Wiedniu, 
Filia w a Kerepeserstrąsse 3. je E} 
E Medalem za postęp 4. 
odznaczony został — poleca najlepszą szkołę do.nauczenią 
się wamemau, przezco wszelkie nuty w cyfrach częścią na skła. 
ay ah  Sogsk By Ar Ed „aa A mogą być pa k; STR PI 
rmonijek ręcznych po conach zir. 5, 0, 12, 16, 
20, 24; 80836, 48, 65, 80, 95 i 120 p | oade Tal 

stępnie chromtotyeznie strojone tudzież ręczne harmonijki fortepia- 
melodiony, (har- 


nadaje cerze 


ŚWIEŻOŚĆ NATURAL. 


machin 


NA 
nowe; melofony, harmóśńttjki fictowe, harmonie. 
monio dô kręcenia) jtd. — Tilustrowane Cenniki przesyła nażądanie odwrótnie i opłątnie. 

Na zamówienie wykonywa' do -piiltów grających iharmonij do kręcenia nowe walce 


zmy€ 


Magazym Porfum w Pary 

Magn ULICY DE LA PAM. $ 2 

W Krakowian pp. Józefa Trauczyńńkiego, W. 

Bedyka i {eona Feintucha, — wó Lwowie u pp. 

A. Śtait synów, — i w pierwrzych Skłądach per 
fim | wytworów taalatowych ~ 72171 4-1 


i wszelkie w ten obręb wchodzące Odnowienia. (2080-28). | 


m wy m wg r 


m 


Broitfold Danek i Sp. w Pradze 


i (Maschinenban-Acticageselschaft vormals Breitfeld, Danek % €.in Prag) 
podejmuje śię dostawy. kompletnych urządzeń dla młynów wodnych 
A parewych,hrowarów, fabryk słodu, gorzelni, fabryk 
ii rafineryj cukrowych, tartaków, fabryk parafiny; 
„Kopalń. wielkich pieców i hut żelaznych, jakoteż dostawy 

paok ch vajlopszéj i najnowszój konstrukcyi, odlewów 
žela í wyrobów z blachy żelaznej. 
SARNA fabryki sWalery Kołodziejski inżynier cywilny w Krakowie udziela 
bezzwłocz 


nie. wszelkich. wyjaśnień i przyjmujo zamówienia w imieniu fabryki. 


Ukończony pra 


były urzędnik, obznajomiony „dokładnie 5 
układaniem fasyj , oraz , korespondecyą 5 | 
wszelkiemi władzami, podejmuje się zarzą” | 
du domów i zastępowania, właścicieli wo 
wszelkich czynnościach administracyjnych 
i urzędowych. — „Bliższej wiadomości u” 
dziela Agencya dla Rolników 
Pałac Spiski Nr. 28. (2158-3-10) 
bierać nąukę 


Osoby gry ma forte” 


pianie według ; metody w: Konser- 
watoryum wiedeńskiem przyjętćj, ze” 
chcą się zgłosić na ulicę Floryańsk4 
pod Nr. 365 na IL piętro.  Wyłcład 
w języku polskim lub niemieckim. Go- 
dziny przyjęcia od 9—12 zrana i od 
2—5 popołudniu. (2119-3-6) 


Świeży transport 


materyałów pisemnych i rysunkowych, papierów li- 
stowych francuskich, kajetów z wizerunkami, obraz- 
ków z wizerunkami, obrazków do odbijania, mono- 
amów, kart wizytowych, przedmiotów szkolnych, 
Tow angielskich Halifax tanich. — Najrozmaitsze 
galanterye, mydełka, wody kolońskie, perfumy fran- 
cuskie, albumy grające, neceserki do szycia, port- 
monety, ordery do oglio Dla księży religijne 
rzedmioty, medaliki, książeczki, ki,N. Pann 
yi z Lourdes, Królowój Serca Jezusowego 1 8. 
skaplerza. 100 obrazków z modlitewkami za 30 ©. 
Jasełka i pastuszki, książeczki z obrazkami i na” 
grody. Przewodnik po Katedrze 30 c. Wielki wybór 
wzorów do ynania, zabawek najrozmaitszych 
Fróblowskich na $. Mikołaja, gwiazdkę, ną imie- 
niny, nowy rok, prima aprilis, premie i prezenta 
także tornistry szkolne. (1861-44-) 


J. Bensdorf w Krakowie, 


w Rynku, naprzeciw kościoła 
Š. Wojciecha. 


Winogrona Feslawskie 


najprzedniejsze kuracyjne 
otrzymuje codziennie świeże i rozsyła 
najstaranniej handel towarów. korzen- 
nych i delikatesów 
F. Leszczyńskiego 
w Tarnowie. (2153-3-4) 


DOM 


w Krakowie na Kazimierzu przy głó- 
wnój ulicy pod 1. 78, Dz. VIII jest z wol- 
néj ręki do sprzedania. — Bliż- 


życzące sobie po” 
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a S N SĘ ja Rynku głównym pod Nr. 51 (1975-3-)| za bardzo małym | 
” 2 = a E So & h | procentem. WWW de 
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. | BK, , 1) i 2 i ; strowane cenniki na anie darmo. 
e 38 ż [e udziela pożyczki hipoteczne na do- $Plw tym roku znacznie powiek P i opłatnie. S 1884-16-) 
BR; E! sirs K natios gye . W iszony w Zakładzie fotograficznym 
> 3 H bra ziemskie i realności miejskie w 6% Listach- lwa a 4 
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(1677-9) 


FPERRA używa się z niezawodnym 
Sirop du skutkiem, przeciw „kasa 

= om nerwowym, 
D: FORGE katarom , koklu- 
nzowi, heczee 

i wszelkim cierpieniom piersio- 


Wym. 

Zadawalnia lekarzy i chorych, Łyżeczka od kawy 
wystarcza, 

W Paryżu, ulica Vivienne, 36, w aptece Dra Cha- 
ble, — w Krakowie w aptece p. J. Trawo: ieg’ 
i w aptece p. W. Redyka. (1663-31-48) 


Prawdziwe 


Pigułki Morisona. 


Pa ARTHAUD MOULIN. 

Najlepsze ze środków czyszczących i przeczyszcza” 
Pim nh wo wszelkich Sta bodalo złego prey“ 
wiotu, nadto w zołzach, liszajach, wyrzutach skór“ 
nych”f ropsuciv"krwi: == (1660-66-)- 
o Hkiad „główny w Paryżn u p. Arthaud Moniin 
aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, -—- w Krako- 
wie w aptece p. Trauczyńskiego pod Korong w By 
ta główapm i w aptece W. Redyka. 


wy machin | 


(308,38-) 
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Odpowiedzialny Rządca Drukarni Józef Łakociński 


